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KALENDARZYK
Dzisiaj poniedziałek, 17 

sierpnia — Jacka i Julianny.
Jutro wtorek, 18 sierpnia

— Heleny i Bronisława.
Pojutrze środa, 19 sierpnia

— Jana i Bolesława.

POGODA
Na dzisiaj zapowiedziane jest 

częściowe zachmurzenie z moż­
liwością przelotnych deszczy, 
temperatura do 86 F (30 C).

Jutro nadal częściowe za­
chmurzenie i możliwość desz­
czy, temperatur bez większych 
zmian.

Wschód słońca o godz. 6:02* 
rano, zachód o godz. 7:48 wie­
czorem.

KATASTROFA LOTNICZA W DETROIT
Kapryśna Aura Dała Się We Znaki

W Dzisiejszym 
Numerze 
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Jaki Jest Wynik 
Sowieckiego 

Eksperymentu?
Sztokholm (UPI) - Władze sz­

wedzkie podały do wiadomości, że 
podwyższony poziom radioaktyw­
ności nad północną Europą może 
być wynikiem przeprowadzanej w 
środę przez Związek Sowiecki 15 w 
tym roku, podziemnej próby ato­
mowej w Jakucji.

Wybuch ten, o sile 20 kiloton, na­
stąpił w 10 dni po parze wybuchów 
dużej mocy przeprowadzonej rów­
nocześnie w dwu różnych miejs­
cach

Obecne podwyższenie poziomu 
radioaktywności nie stworzyło za­
grożenia publicznego. Po wypadku 
w Czernobylu jej poziom był 10 tys. 
razy wyższy. Od tego czasu Związek 
Sowiecki zobowiązał się do infor­
mowania o takich wypadkach, lecz 
emisja radioaktywności wywołana 
próbami była zbyt niska w związku 
z czym umowa nie została naruszo­
na.

W pierwszych 7 miesiącach tego 
roku przeprowadzonych zostało co 
najmniej 27 podobnych prób na 
całym świecie, z tego 14 przez 
Związek Sowiecki, 9 przez Stany 
Zjednoczone, 4 przez Francję i po 
jednej przez Wielką Brytanię i 
Chiny.

Aleksiej Zołotow, przewodniczą­
cy sowieckiego ministerstwa geo­
logii, stwierdził, że eksplozja w Ja­
kucji przeprowadzona była w 
związku z wydobywaniem ropy na­
ftowej. Władze sowieckie mają na­
dzieję, że używając tych metod bę­
dą w stanie zwiększyć produkcję o 
50%.

Zołotow powiedział, że wybuch 
został przeprowadzony w hermaty- 
cznie zamkniętej studni, żeby zapo­
biec wydzielaniu się promieniowa­
nia. Podobno nie nastąpiła nawet 
deformacja powierzchni ziemi. 
Studnie mają tyć otwarte po 6 mie­
siącach, kiedy to eksperci zbadają 
wyniki eksperymentu.

Specjaliści zachodni twierdzą, że 
Związek Sowiecki jest jedynym zna­
nym im krajem stosującym po­
dziemne wybuchy atomowe, w celu 
zwiększenia wydobycia ropy na­
ftowej.

Wartość Dolara 
Nadal Spada

Londyn (UPI) — Wartość dolara 
spadła w poniedziałek w stosunku 
do większości walut europejskich, 
natomiast wartość złota wzrosła.

We Frankfurcie cena dolara spa­
dła z 1,8933 marki zachodnionie- 
mieckiej do 1,8740, w Zurychu z 
1,5562 franka szwajcarskiego do 
1,5560, w Paryżu z 6,3270 franka 
francuskiego do 6,2635, a w Medio­
lanie z 1,3732.10 lira do 1,358.75.

Wartość dolara wzrosła nato­
miast w stosunku do funta brytyj­
skiego. W piątek za funta szt. płaco­
no $1.5890. a w poniedziałek $1.5885.

Cena złota, zarówno w Zurychu, 
jak i w Londynie wynosiła $454.50 za 
uncję.

Ulewne Deszcze, 
Grad i Tornada 
w Illinois!
Powódź Dokonała 
Wielkich Zniszczeń 
w Chicago i Okolicach 
Chicago (CT, CST) — Zderzenie 

dwóch ciepłych frontów powietrza 
— z płd. wsch i płd. zach. — z 
zimnym powietrzem nad Illinois i 
okolicznymi stanami okazało się 
bardziej długotrwałe w skutkach 
niż przypuszczano.

Prognozy zapowiadające na wee­
kend ustanie opadów okazały się 
mylne. Mieszkańcy Chicago zostali 
poczęstowani przez kapryśną natu­
rę nie tylko nowymi ulewnymi opa­
dami deszczu, ale również gradem i 
porywistymi wiatrami, które w po­
łudniowo—zachodnim Illinois, w do­
linie Mississi ppi przybrały formę 
kilku tornado. W wielu miejscowoś­
ciach, a przede wszystkim w pół­
nocnej części powiatu Cook i powie­
cie Du Page ogłoszono stan za­
grożenia powodziowego.

Wiele domostw, jeśli już nie uleg­
ło zalaniu wodą to przynajmniej zo­
stało pozbawionych dopływu prądu, 
ciepłej wody czy telefonu.

Siła wiatru dochodziła w niedzielę 
w nocy do 60 mil/godz., a w ciągu 

stacji meteorologicznej na terenie 
lotniska O’Hare opady (deszczu i 
gradu) o wysokości 2 cale.

PomiiWnowych obfitych opadów 
lokalne władze obiecały, że w po­
niedziałek rano wszystkie główne 
autostrady będą przejezdne.

(Ciąg dalszy na str. 6-ej)

Myśliwce USA 
Dla Arabii 

Saudyjskiej?
Washington (Reuter) — Admi­

nistracja prezydenta Reagana za­
mierza sprzedać Arabii Saudyjskiej 
broń i sprzęt wojskowy wartości $1 
mid, co ma znacznie zwiększyć siłę 
Saudyjczyków broniących złóż na­
ftowych w Zatoce Perskiej.

Z wiarygodnych źródeł wynika, 
że plan ten administracja przedłoży 
Kongresowi natychmiast po pow­
rocie członków Kongresu z letnich 
wakacji.

Zgodnie z założeniami planu, Ara­
bia Saudyjska miałaby otrzymać 14 
myśliwców typu F-15 oraz wypo­
sażenie i części zamienne do samo­
lotów typu F-15 wcześniejszej ge­
neracji już znajdujących się na wy­
posażeniu saudyjskich sił powie­
trznych. Oprócz myśliwców i części 
zamiennych Saudyjczycy mieliby 
otrzymać również 1600 przeciw- 
czołgowych rakiet Maverick.

Według wszelkich przewidywań 
sprzedaż sprzętu wojskowego dla 
Arabii Saudyjskiej doprowadzi do 
konfrontacji i próby sił między 
Białym Domem a kontrolowanym 
przez demokratów Kongresem.

Kilku przedstawicieli admini­
stracji kategorycznie zaprzeczyło, 
iż chce “działać z zaskoczenia’” i 
dlatego propozycję transakcji przed­
łoży Kongresowi natychmiast po 
przerwie wakacyjnej. Z niektórych 
źródeł wynika, iż sytuacja w Zatoce 
Perskiej zmusiła administrację do 
natychmiastowego działania i skró­
cenia wszelkich konsultacji z Kon­
gresem do niezbędnego minimum

“Silna Arabia Saudyjska będzie 
skutecznym “straszakiem” prze­
ciwko Iranowi i wszelkim próbom 
przekształcenia krajów leżących 
nad Zatoką Perską w państwa pod­
ległe Iranowi” — powiedział jeden z 
przedstawicieli administracji nie 
podający swego nazwiska.

CHICAGO — Autostrady i ulice naszego miasta zalane zo­
stały wodą po ulewnym deszczu, jaki spadł w nocy z czwartku 
na piątek. Na zdjęciu fragment autostrady Edens, niedaleko 
Lawrence.

Sowieccy "Bohaterowie”
PiedestałuSpadają z

Moskwa. (Reuter)—Sowiecki hi­
storyk, Juri Poliakow, zdobył się na 
czyn, za który jeszcze 3 lata temu 
groziłyby mu surowe represje. Po­
liakow ujawnił prawdę o byłych 
przywódcach ZSSR, Leonidzie 
Breżniewie i Konstantynie Czer- 
nienko, waląc w gruzy oficjalną, 
długoletnią legendę o ich rzeko­
mym męstwie w okresie II wojny 
światowej.

Powołując Się Ou histoiyn 
oświadczył wręcz, że żaden z nich 
nie był bohaterem wojennym. Wy­
wiad opublikowany w “Literatur- 
nej Gazecie” stanowił jeszcze jeden 
przykład oficjalnie prowadzonej 
kampanii na rzecz uświadamiania 
narodu sowieckiego o jego praw­
dziwej przeszłości historycznej.

Akcja nie jest czymś zupełnie 
nowym. Tradycyjnie, nowi przy­
wódcy partii i rządu “wyciągali 
prawdę na wierzch,” by zwalić 
wszystkie trudności i problemy na 
błędy swych poprzedników. Breż­
niew, który rządził w latach 1964- 
82, był już atakowany przez Gorba­
czowa za doprowadzenie do stagna­
cji gospodarczej pod koniec lat sie- 
demdziesiąych i później. Nigdy 
jednak nie doszło do odbrązowie- 
nia jego przeszłości.

Komentarz Poliakowa dotyczył 
bitwy w miejscowości Malaja Zie­
mia, w pobliżu wybrzeży Morza 
Czerwonego, gdzie w 1943 roku siły 
sowieckie nie dopuściły do lądowa­
nia nazistów. W podręcznikach hi­
storycznych poświęcano tej spra­
wie niewiele uwagi . -. . aż do 
późnych lat siedemdziesiątych, gdy 
było oczywiste, że Breżniew za­
pewnił sobie prymat wśród partyj­
nych wyżyn, które doszły do władzy 
po usunięciu Chruszczowa.

Sowieccy pisarze natychmiast 
przystąpili do wprowadzania “pop­
rawek” historycznych, opisując bit­
wę jako punkt zwrotny w II wojnie 
światowej, porównywalny jedynie z 
bitwą o Stalingrad i obroną Lenin­
gradu.

Powieść o wydarzeniach w Mala­
ja Ziemia, autorstwa Breżniewa, 
otrzymała nagrodę literacką. Autor 
opisał pełne poświęcenia dni, walki 
z wrogiem prowadzone z naraże­
niem własnego życia. Piosenka na 
ten temat była najczęściej puszcza­
na w programach radiowych, zwią­
zanych z tematyką wojenną.

Temat został natychmiast pod­
chwycony przez wiernych partii 
“twórcom,” którzy bohaterskimi 
czynami Breżniewa zapełnili tysią­
ce stronic.

Poliakow udowodnił, że w czasie 
II wojny, Breżniew w ogóle nie wal­
czył jako żołnierz lecz był komisa­
rzem politycznym sił zbrojnych.

Jeśli chodzi o Czernienkę, to jego 
rzekome męstwo też postawiono 
pod dużym znakiem zapytania. 
Okazało się bowiem, iż nie brał 
udziału w działaniach wojennych

lecz służył jako strażnik ochrony 
pogranicza na granicy z Chinami.

Na ten temat powstał film “do­
kumentalny,” w którym mówiono o 
heroicznym poświęceniu oddziału 
Czernienki w walce z chińskimi zło­
dziejami bydła. W tych “bydlę­
cych” bitwach zginął jeden czło­
wiek a wielu innych odniosło po­
ważne obrażenia. Bydło zostało 
uratowane. W tym samym czasie, 
Krasnaja żwiezda” opublikowała 

serię artykułów na temat strzelec­
kich zdolności Czernienki.

Wielu Moskwiczan przyznaje, że 
nigdy nie dowierzali oficjalnym 
sprawozdaniom o waleczności tych 
dwóch przywódców. Jak stwierdził 
Poliakow, długoletnie zakłamanie 
sprawiło, że “nauki historyczne, 
szczególnie dotyczące przeszłości, 
góry partyjnej, od dawna utraciły 
prestiż, a ze względu na przesadne 
pochwały, społeczeństwo nie do­
wierza historykom. ”

Legendy te na siłę utrzymywali 
kremlowscy przyjaciele Breżnie­
wa. Jeden z nich, były szef KGB w 
Azerbejdżanie i członek Politbiura, 
Geidar Alijew, określił kiedyś swe­
go przyjaciela jako “najbardziej 
wpływowego i cieszącego się naj­
większym autorytetem polityka na 
naszej planecie.”

Nawet Gorbaczow, kiedy był 
przywódcą Partii Komunistycznej 
w Stawropolu, powiedział o literac­
kiej pracy Breżniewa: “dzięki swej 
głębokości ideologicznej i zawar­
tym tam opiniom, stała się wyda­
rzeniem na skalę krajową.” Tego 
typu pochwały do niedawna obo­
wiązywały młodych polityków, któ­
rzy chcieli zrobić karierę.

Pod koniec swej wypowiedzi, Po­
liakow przypomniał czytelnikom 
dowcip krążący po Moskwie na po­
czątku lat osiemdziesiątych. Zgod­
nie z nim, 4 sowieckim przywódcom 
nadano następujące przydomki: 
Włodzimierz (Lenin) Mądry, Józef 
(Stalin) Groźny, Nikita (Chrusz­
czów) Cudotwórca i Leonid (Breż­
niew) Bajkopisarz.

Lekkomyślny Pilot 
w Areszcie 
Wojskowym

Los Angeles (UPI) — Przed kil­
koma dniami niewielki samolol 
prywatny zbliżył się na niebezpie­
czną odległość do helikoptera, ni 
którego pokładzie znajdował si< 
prezydent Reagan udający się n; 
wakacje do Santa Barbara w Kali 
fomii.

Według ostatnich doniesień agen­
cyjnych pilot prywatnego samolo­
tu, Ralph W. Myers, żołnierz armii 
USA znalazł się w areszcie woj­
skowym, gdzie oczekuje na rozp­
rawę sądową. Myers odbywał służ­
bę w jednostce wojskowej w Fort 
Lewis w stanie Washington.

Solidarność 
w Obronie 

Żołnierza z ZSSR 
Warszawa, Polska. (ST)—Nie­

legalna stacja radiowa “Solidar­
ności” przerwała projekcje filmu 
“Był jazz,” nadając do społe­
czeństwa polskiego apel o ochro­
nę sowieckiego żołnierza.

Miało to miejsce w ub. sobotę. 
Apel było słychać w północnej 
części Warszawy.

Przez 10 minut “Solidarność” 
prosiła o udzielenie pomocy de­
zerterowi, który zbiegł z sowiec­
kich koszar, w pobliżu Wrocła­
wia. Wyjaśniono, że z takim 
samym apelem zwrócono się do 
mieszkańców Wrocławia. Podk­
reślono, że jako dezerterowi, 
Martinowi Wladzimirowi Pawło­
wiczowi, w razie pojmania, grozi 
egzekucja.

Spiker “Solidarności” apelo­
wał: “Prosimy naszych słucha­
czy o udzielenie Pawłowiczowi 
pomocy. Jeśli przypadkowo spot­
kacie go, pomóżcie mu, ratujcie 
go przed egzekucją.”

“Solidarność” przerywała pro­
jekcję filmu, nagranego w 1980 
roku i dotychczas spoczywające­
go na półkach. Film mówi o 
prześladowaniach Polaków w 
erze stalinowskiej w której słu­
chanie “jazzu” było zakazane. 
Ten rodzaj muzyki traktowano 
wówczas jako jeden z typowych 
dla “zgniłego kapitalizmu” symp­
tomów.

Guadalcanal 
Zbliża Się 
Do Zatoki

Dubai, Zjedn. Emiraty Arabskie 
(Reuter) — Amerykański lotnisko­
wiec USS Gaudalcanal wypłynął w 
sobotę z portu w Bahrain, kierując 
się w stronę Zatoki Perskiej. Na je­
go pokładzie znajduje się przynaj­
mniej 8 Sea Stallion, służących do 
wykrywania min. Lotniskowcowi 
towarzyszą helikoptery bojowe. 
Guadalcanal został tam skierowa­
ny dla umocnienia amerykańskiej 
eskorty kuwejckich tankowców.

Przedstawiciele marynarki oraz 
dyplomaci amerykańscy w Bahrain 
odmówili udzielenia na ten temat 
wszelkich informacji.

Lotniskowiec przesyłał drogą ra­
diową ostrzeżenia dla jednostek 
innych bander, by nie podpływały 
bliżej niż na odległość jednej mili.

Guadalcanal stacjonował w okrę­
gu Diego Carcia jeszcze na począt­
ku ub. tygodnia. Rozkaz popłynię­
cia w stronę Zatoki dostał z Penta­
gonu po eksplozji “Bridgeton,” z 
chwilą, gdy okazało się, że najbliżsi 
sprzymierzęńcy USA w tym rejonie 
— Kuwejt i Arabia Saudyjska — nie 
wydadzą zezwolenia na lądowania 
helikopterów-wykrywaczy min w 
ich bazach. Jako sprzymierzeńcy 
Iraku, państwa te obawiają się 
irańskich ataków.

W sobotę w Zatoce Oman mina 
zniszczyła mały statek dostawczy. 
Sześciu członków załogi zginęło, a 
pięciu innych odniosło obrażenia. W 
pobliżu tego miejsca zaobserwo­
wano francuską fregatę Protet, je­
den z siedmiu okrętów prowadzo­
nych przez lotniskowiec Cleman- 
ceau w rejon Zatoki Perskiej.

Tymczasem teherańskie radio 
oskarżyło Stany Zjednoczone o pod­
kładanie min w Zatoce. Jednocześ­
nie irański rząd ostrzegł, iż przy­
spieszy produkcję min, którymi 
“zasieje” wody Zatoki Perskiej. W 
tym samym komunikacie zagrożo­
no, że w razie kontynuacji irackich 
ataków na irańskie instalacje ropy 
naftowej, Iran zrobi wszystko, by 
inne kraje arabskie nie miały moż­
liwości eksportowania swej ropy 
ani drogą wodną, ani poprzez ruro­
ciągi.

W sobotę doszło również do eks­
plozji w rafinerii amerykańsko- 
saudyjskiej w porcie Ras Al 
Ju aima. Podobno zginęło tam 22 
ludzi a 15 innych odniosło obraże­
nia. Istnieją podejrzenia, że wy­
buch był atakiem sabotażu.

MD-80 
Rozbił Się 
Na Autostradzie 
Sprzeczne Doniesienia 
Na Temat
Liczby Ofiar

Romulus (Reuter, CT. CST) — Sa­
molot linii lotniczych Northwest, na 
którego pokładzie znajdowało się 
149 pasażerów, rozbił się na autos­
tradzie w kilku sekund po starcie z 
lotniska w Detroit. Samolot znaj­
dował się w drodze do Phoenix.

Świadkowie zeznali, że maszyna 
spadła na ruchliwy odcinek między- 
stanowej autostrady 1-94, łączącej 
Detroit z Chicago. Samolot eksplo­
dował. Mieszkańcy okolicznych do­
mów i osoby znajdujące się na auto­
stradzie widziały wyrzucone w po­
wietrze walizki i szczątki samolotu.

Ekipa ratunkowa znalazła na 
miejscu zwłoki 70 osób i 4-letnią 
dziewczynkę, którą z silnymi popa- 

(Ciąg dalszy na str. 6-ej)

Czy w Mekce 
Strzelano?

Teheran (Reuter) — Przedstawi­
ciel Rządu irańskiego powiedział, 
że Arabia Saudyjska odmawia prze­
kazania ciał co najmniej 90 Irańczy- 
ków zabitych podczas zamieszek w 
Mekce, ponieważ noszą one ślady 
kul.

Dr Vahid Dastgerdi, przewodni­
czący Irańskiego Czerwonego Krzy­
ża stwierdził, że w zeszłym miesią­
cu, podczas zamieszek w świętym 
mieście muzułmanów zginęło 322 
Irańczyków. Z tego (jego zdaniem) 
zwrócono zaledwie 230 ciał, podczas 
gdy około 90 jest przetrzymanych 
przez władze Arabii Saudyjskiej, ze 
wspomnianego powyżej powodu. 
Dalsze 40 do 50 osób uważa się za 
zaginione.

Rząd Arabii Saudyjskiej twier­
dzi, że podczas zamieszek, spowo­
dowanych wg niego przez demon­
strantów irańskich, nie padły żadne 
strzały.

Dastgerdi twierdzi, że od 210 do 
220 ofiar irańskich stanowiły ko­
biety, które nie były w stanie ucie­
kać wystarczająco szybko, kiedy 
policja saudyjska zaatakowała tłum 
używając broni automatycznej, pa­
łek i gazu. Stwierdził on dalej, że 
podczas autopsji ciał zwróconych 
Iranowi znaleziono ślady kul.

Philip Habib 
Zrezygnował 

Ze Stanowiska
Washington. (NYT)—Philip Ha­

bib, specjalny wysłannik prezyden­
ta Reagana do Ameryki Środkowej, 
zrezygnował w piątek ze stanowi­
ska.

Podobno powodem decyzji Habi- 
ba było niezadowolenie z powodu 
nie przypisania mu przez Biały 
Dom głównej roli w procesie nego­
cjowania nowej inicjatywy pokojo­
wej dla tego rejonu świata.

W ubiegłym tygodniu sekretarz 
stanu George Shultz dał do zrozu­
mienia podczas konferencji praso­
wej, że Habib odegra istotną rolę w 
negocjacjach i być może uda się ze 
specjalną misją do Ameryki Środ­
kowej.

Rzecznik Departamentu Stanu, 
Charles Redman, poinformował w 
piątek, iż Habib zrezygnował ze 
stanowiska z powodów osobistych.

Jeden z przedstawicieli adminis­
tracji powiedział, że Habib wystąpił 
z własnym planem, który prze­
widywał jego podróż do Nikaragui i 
innych państw Ameryki Środkowej. 
Propozycja ta została jednak przez 
Biały Dom odrzucona.

Habib poinformował podobno 
wcześniej o swojej decyzji opusz­
czenia Departamentu Stanu Geor­
ga Shultza.
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Kronika Harcerska
"Z Dzieckiem Swoim Rozmawiaj Po Polsku 

i Przekaz Mu Polskie Tradycje"

Z Żałobnej Kroniki
Dnia 12 sierpnia br. śp. dz.h. Ja­

kub Graf, ojciec hm. B. Link, od­
szedł na Wieczną Wartę. Z Harcer­
stwem związał się w Chicago i 
wspólnie ze swą żoną śp. dz.h. Sabi­
ną był długie lata dobrym duchem 
naszej tu trudnej pracy K.P.H. i 
hufców.

Żegnamy go z żalem, łącząc się w 
smutku z jego rodziną, przekazu­
jemy jej wyrazy głębokiego współ­
czucia.

Obwód Z.H.P. Chicago

Myśli Po Akcji Letniej
Warunki tutejszego życia ograni­

czają czas kolonii i obozów obu 
hufców do 4-ch tygodni, po dwa ty- 
gonie dla każdego hufca. Jest to 
bardzo mało czasu, by przeprowa­
dzić program, zwłaszcza, że i wa­
runki pracy w Chicago utrudniają 
należyte przygotowanie gromad i 
drużyn do akcji.

Dzieje się tak już od wielu lat. 
Próby przedłużenia czasu kolonii i 
obozów rzadko się udają, bowiem 
wakacje kierowników pracy har­
cerskiej, które poświęcają oni na 
prowadzenie kolonii czy obozów 
ograniczają się najwyżej do 2-3 ty­
godni.

Wielkie rozproszenie Polonii brak 
odpowiednich lokali i trudności z 
przygotowaniem wyszkolonych 
kierowników pracy, nie pozwalają 
na intensywniejszy program w cią­
gu 10-ciu miesięcy pracy w Chica­
go. Dużą trudnością jest coraz słab­
sza znajomość języka polskiego u 
dzieci, a chcąc utrzymać polskość 
naszej tu pracy, musimy często tak 
na zbiórkach, jak i w czasie akcji 
letniej, “uczyć” dzieci mówić po 
polsku.

Nadto dużą trudnością jest tutej­
sza atmosfera z jej hałasmi: “have 
fun”, “take it easy”, “I don’t care”
— która udziela się także naszej 
młodzieży.

To wszystko dało się zauważyć w 
tegorocznej akcji letniej naszych 
hufców.

Kierownicy naszych jednostek z 
pełnym poświęceniem, kosztem 
swych wakacji, próbują — w jakże 
krótkich dwu tygodniach — wyrów­
nać wspomniane zaniedbania. Wy­
niki można obserwować odwiedza­
jąc kolonie i obozy w ich pierwszych i 
ostatnich dniach. Jakże bardzo pro­
si się jeszcze choćby o jeden ty­
dzień, by utrwalić to, co osiągnięto 
w dwu pierwszych tygodniach.

Wróćmy teraz na krótko do akcji 
letniej hufca harcerzy.

Właśnie jesteśmy w ostatnich 
dniach obozu i kolonii. Zauważało 
się bardzo dużą różnicę w zachowa­
niu i postępowaiu zarówno zuchów, 
jak i harcerzy. Widać było zgranie 
między młodzieżą z różnych dru­
żyn, tworzyli już jedną rodzinę. Był 
to wynik zarówno wysiłku instruk­
torów, jak programów obozu wraz z 
konkursem między zastępami. Do­
brym dowodem osiągnięć obozu by­
ło ognisko — w piątek w przedzień 
zakończenia obozowania — myślą 
przewodnią, odpowiednim doborem 
piosenek, dobrze intonowanych 
przez prowadzącego oraz harcer­
ska atmosfera tak bardzo odpowia­
dająca gawędzie komendanta obo­
zu phm. R. Owsianego, w której ze­
brał on zdobycze i obserwacje 2- 
tygodniowej wspólnej pracy. Poz­
walają one patrzeć z ufnością na 
dalsze przygotowania hufca do cze­
kającego nas w przyszłym roku VI 
Światowego Zlotu Z.H.P. Podreślił 
on też, że wiele jeszcze jest do zro­
bienia, ale dobry początek już zro­
biono.

Ostatni zaś kominek gromad zu­
chowych też pokazał dorobek obu 
gromad — z “Żołnierzy” i “Indian”
— tak w rozśpiewaniu nieraz trud­
nych piosenek, jak i w pokazach. 
Osobno odbyło się uroczyste przyz­
nanie zdobytych na kolonii gwiaz­
dek i sprawności.

Jak przystało na Harcerstwo, ży- 
jące zasadami naszej ideologii — 
tak na obozie harcerzy, jak i kolonii
— ks. kapelan A. Pełka, T.J. odp­
rawił Msze św., dziękując za 
pomyślną akcję letnią, a nawiązu­
jąc do Ewangelii o talentach, podk­
reślił potrzebę dalszego stałego 
rozwijania przez każdego zucha i 
harcerza talentów każdemu daro­
wanych mu przez Boga, nie tylko 
dla korzyści osobistej, ale również z 
myślą o dobru innych w pracy gro­
mad i drużyn i dalszego otoczenia.

Spoglądając na tegoroczną akcję 
letnią obu hufców, należy podkreś­
lić, że widoczne było tam dążenie do

nawiązania do dawnych dobrych 
tradycji i programów naszego ru­
chu.
Dziękujemy Za Pamięć

Zarząd Obwodu Z.H.P. Chicago 
dziękuje kierownictwu akcji letniej 
hufców: “Tatry” i “Warta” za 
pomysłowe, typowo harcerskie po­
zdrowienia.
Wspólny Obowiązek — Werbunek

Wakacje dobiegają końca. Zb­
liża się nowy rok szkolny, a z nim 
zapisy do Polskich Sobotnich Szkół.

Naszym wspólnym obowiązkiem, 
kierowników pracy harcerskiej, 
Koła Przyjaciół Harcerstwa, wszy­
stkich rodziców i zarządu Obwodu
— po porozumieniu się ze szkołami
— przeprowadzić pośród młodzieży 
zgłaszającej się do szkół, żywą, in­
tensywną akcję werbunkową do 
gromad: “Skrzatów” i zuchów oraz 
drużyn harcerek i harcerzy. Już dziś 
należy przemyśleć i przygotować 
duże, rzucające się w oczy, plakaty 
o zgłaszaniu się do Harcerstwa. Za­
chętą na pewno będą też tablice zd­
jęć z życia i pracy gromad i dużyn, 
tak w Chicago, jak i na koloniach i 
obozach.

Nie powinniśmy zapomnieć o 
krótkich choćby wzmiankach o za­
pisach do Harcerstwa do gromad i 
drużyn, tak w Dzienniku Związ­
kowym, jak i w radio.

Pozostaje jeszcze inna droga — 
osobisty kontakt rodziców naszej 
młodzieży harcerskiej ze znajo­
mymi, których dzieci dotąd są poza 
naszymi szeregami. Również przy­
jazne nam organizacje polonijne 
mogą nam pomóc, wspominając na 
swych zebraniach o naszej pracy, 
zachęcając swych członków włą­
czenia się w akcję werbunkową.

Wspólnym wysiłkiem całej pol­
skiej społeczności zapewnimy po­
większenie się harcerskich szere­
gów.
Kierowniczka Kolonii Dziękuje

Przew. Jola Mikrut przekazuje 
przez Kronikę podziękowania: pani 
dr. Grochowskiej za badanie zu­
chów przed kolonią; paniom, które 
zajęły się gospodarstwem na kolo­
nii: I. Jabłońskiej, E. Krymskiej, 
M. Kazeckiej, M. Kojro, A. Nowak i 
L. Więcek (2-gi tydzień) oraz wszy­
stkim, którzy złożyli dary pieniężne 
i żywności: D. i St. John — $50, i 
owoce: I. i J. Jabłońskim — $45, M. 
i R. Kazeckim — $10, p. Policht z 
piekarni “Maris” — za 400 bułe­
czek. Nadto za owoce pp. Bonia- 
kom, A. J. Pawlusiom, hm. Lewan­
dowskiej, I. J. Jabłońskim, Romań­
skim, J. Kuśnierzom, W. W. Plus­
kwom i K. Kryńskiej.

Specjalne podziękowanie p. Z. 
Stankowi za chętną ogólną pomoc.

Wszystkim serdeczne harcerskie 
dziękujemy!
Uwaga — Uwaga — Dzieci

W niedziele — 23 i 30 sierpnia br.
— będzie wystawiona ostatnie 2 
razy w teatrze “The Second City 
Theater, 1616 N. Wells, inscenizacja 
powieści dla dzieci pióra Józefa 
Lompy: “O dwu dzieciach pusz­
czonych na wodę”, “Dream of Gold 
Pearl”.

Jest to pierwszy wypadek w ciągu 
26 lat istnienia tego teatru, kiedy 
jest wystawiana opowieść polskie­
go autora o tematyce polskiej z 
podkładem polskiej folklorystycz­
nej muzyki. Reżyserem insceniza­
cji jest p. Diana Migała.

Od stopnia zainteresowania ze 
strony polskiej społeczności zależeć 
może dalsze korzystanie z tego tea­
tru dla wystawiania przedstawień 
lub inscenizacji o polskiej tematy­
ce.

’ Apelujemy i zachęcamy rodzi­
ców i młodzież do licznego ogląd­
nięcia wspomnianej inscenizacji. 
Bilety po $3.
Poszukiwanie

Januą? Kupiec, dawny harcerz z 
142 Wodnej D.H. w Poznaniu, po­
szukuje dawnych członków tej dru­
żyny. Telefon: 234-8446.

Festiwal Pendereckiego
Za rok odbędzie się w Krakowie 

Międzynarodowego Festiwal Mu­
zyki Krzysztofa Pendereckiego. 
Impreza jest już w poważnym sta­
dium organizacyjnym. Swój udział 
zapowiedzieli szefowie programów 
muzycznych z wielu europejskich 
telewizji oraz świetni wykonawcy z 
różnych krajów, wśród nich lon­
dyńska Philharmonia Orchestra i 
brytyjski kwartet kameralny “Ar­
ditti”. Na inauguracje zaplanowa­
no “Tryptyk paschalny” w reżyse­
rii Ryszarda Peryta.

Sigrid UndsetDozwolone Do Lat 18-tu

Jan Brzechwa

Koty?
Kto pantofle 
Gryzie pana?
Na mleczarkę 
Szczeka z rana?
Kto się z dziećmi

Bawi zgodnie
A złodziej a-cap 
Za spodnie?
Wiecie kto to? 
No, to sza!
Po co budzić 
Ze snu psa ...

Po prostu ma zwyczaj taki, 
Bo malowana jest w ptaki. 
A ptaki, gdy ujrzą słońce, 
Stają się koncertujące.

REBUS
1OO

— Czy możesz mi dać łyk mleka? — spytała Elina. Krystyna 
wzięła drewniany czerpaczek i podała jej mleko. Elina piła chci­
wie, zerkając nad krawędzią czerpaka ku Krystynie.

— Tak, więc to ty jesteś ową Krystyną córką Lavransa, która 
mi skradła przyjaźń Erlenda? — powiedziała oddając jej czerpak.

— Sami musicie wiedzieć, czy była jeszcze jakaś przyjaźń do 
skrądzenia — odparła młodsza.

Elina przygryzła wargi.
— Co byś zrobiła — rzekła — gdybyś się sprzykrzyła Erlendo- 

wi i gdyby pewnego dnia zechciał cię oddać któremuś ze swoich 
ludzi? Czy i wtedy byłabyś mu posłuszna?

Krystyna nic nie odpowiedziała; Elina roześmiała się i mówiła 
dalej:

— Mogę sobie wyobrazić, że teraz ustępujesz mu we wszyst­
kim... Jak myślisz, Krystyno, może zagramy w kości o naszego 
męża, my dwie nałożnice Erlenda syna Mikołaja. — Nie otrzy­
mawszy żadnej odpowiedzi, roześmiała się znowu i rzekła:

— Czyż jesteś tak głupia, że nawet temu nie zaprzeczasz?
— Przed tobą nie myślę kłamać — rzekła Krystyna.
— Nie na wiele by ci się to zresztą zdało — odparła Elina jak 

poprzednio. — Ja go znam. Z pewnością rzucił się na ciebie jak 
głuszec już przy drugim spotkaniu. Zal mi ciebie, przecież jesteś 
jeszcze dzieckiem.

Krystynie cała krew odpłynęła z twarzy. Chora ze wstrętu 
szepnęła:

— Nie chcę z tobą rozmawiać.
— Myślisz, że postąpi z tobą lepiej niż ze mną? — ciągnęła Eli­

na. Wówczas Krystyna odpowiedziała twardo:
»— Nie będę przeklinała Erlenda, cokolwiek uczyni. Ja sama ze­

szłam na tę błędną drogę i nie będę płakać ani żalić się, nawet 
gdyby mnie zawiodła w przepaść.

Elina milczała chwilę. Potem mieniąc się na twarzy rzekła nie­
pewnie:

— I ja byłam dziewicą, gdy mnie wziął, Krystyno, mimo że już 
siedem lat nazywano mnie żoną tego starego. Ach, ty nie jesteś 
w stanie zrozumieć, jakie to było nędzne życie.

Krystyna wzdrygnęła się. Elina spojrzała na nią. Potem ze swej 
podróżnej skrzyni, stojącej obok na stopniu łoża, wyjęła mały róg. 
Przełamała pieczęć i rzekła cicho:

— Ty jesteś młoda, a ja stara, Krystyno. Wiem dobrze, że to 
beznadziejne walczyć z tobą. Nadszedł twój czas. Czy chcesz napić 
się ze mną, Krystyno?

Krystyna nie poruszyła się. Wtedy tamta podniosła róg do ust: 
Krystyna spostrzegła jednak, że nie pije. Elina odezwała się:

— Możesz mi chyba zrobić ten zaszczyt, że przepijesz do mnie 
i przyrzekniesz mi, że nie będziesz bardzo surową macochą dla 
moich dzieci?

Krystyna chwyciła za róg. W tej chwili Erlend otworzył drzwi. 
Stał chwilę i przenosił wzrok od jednej do drugiej.

— Co to ma znaczyć? — spytał.
Wówczas Krystyna odpowiedziała; głos jej był dziki i ostry:
— Pi jemy do siebie, my, twoje nałożnice.
Chwycił ją za rękę i wyrwał jej róg.

Kto to chrapie 
na kanapie?
Kto się w ucho
Przez sen drapie? Figle?
Kto, gdy zły, Psoty?
To szczerzy kły? Kto gołębie goni

Zagadka
Co to za parasol, który 
służy do spadania z góry? .

W. W.

74
Po chwili pani Aashild przeszła do kuchni.

Ogień na palenisku wygasł niemal zupełnie. Erlend siedział 
przed nim na zydlu, złamany, z głową ukrytą w dłoniach.

Pani Aashild podeszła do niego i położyła mu rękę na plecach;
— Niech ci Bóg wybaczy, Erlendzie, cóżeś to znowu nabroił? 
Erlend uniósł głowę, twarz miał zmienioną cierpieniem.
— Spodziewa się dziecka — rzekł i przymknął oczy.
Twarz pani Aashild spłonęła; twardo przytrzymała jego ramię:
— Która z nich? — spytała szorstko i szyderczo.
— Moje ono nie jest — rzekł Erlend zgnębiony. — Ale nie ze- 

chcesz mi na pewno uwierzyć, nikt mi nie uwierzy. — Znów się 
pochylił.

Pani Aashild usiadła przed nim na brzegu paleniska.
— Musisz wziąć się w garść Erlendzie. Nie łatwo uwierzyć ci 

w tej sprawie. Czy możesz przysiąc, że dziecko nie jest twoje?
Erlend podniósł zdumioną twarz:
— Tak, jak prawdą jest, że potrzebuję miłosiedzia Boskiego. 

Jak prawdą jest, że wierzę, iż Bóg pocieszył moją matkę tam 
w górze za wszystko, co tu na ziemi musiała wycierpieć — nie 
tknąłem Eliny od czasu, gdy po raz pierwszy ujrzałem Krystynę!
— Krzyczał tak, że pani Aashild musiała go uspokajać.

— Nie rozumiem więc, dlaczegoby to miało być tak wielkim 
nieszczęściem. Musisz wynaleźć ojca dziecka i zapłacić mu, aby 
się z nią ożenił.

— Myślę, że jest nim Gissur syn Arnfina, mój rządca na Husa- 
by — rzekł Erlend znużonym głosem. — Mówiliśmy o tym zeszłej 
jesieni i potem również. Śmierci Sigurda oczekiwano już od daw­
na. Gissur był gotów ją poślubić, gdy tylko zostanie wdową, jeśli 
dałbym jej odpowiedni posag.

— Tak — przytaknęła pani Aashild. Erlend ciągnął dalej:
— Zapewnia mnie na wszystkie świętości, że go nie chce. Chce 

mnie podać za ojca dziecka. Jeślibym nawet przysięgą temu za­
przeczył, sądzisz, że ktokolwiek pomyśli co innego, niż że fałszywie 
przysiągłem?

— Musisz ją odwieść od tego zamiaru — rzekła pani Aashild.
— Nie ma innego wyjścia; musisz zaraz jutro jechać z nią do Hu- 
saby. Powinieneś być twardy i nieustępliwy i doprowadzić do 
skutku to małżeństwo Eliny z twoim rządcą.

— Tak — rzekł Erlend. Oparł czoło o stół i zapłakał głośno.
— Nie rozumiesz, ciotko... co Krystyna pomyśli o mnie?

Ludwik Jerzy Kern

Ptasie Zwyczaje

Chrząszcz
W Szczebrzeszynie chrząszcz brzmi w trzcinie
I Szczebrzeszyn z tego słynie.
Wół go pyta: —Panie chrząszczu, 
Po co pan tak brzęczy w gąszczu?
Jak to, po co? To jest praca, 
Każda praca się opłaca.
—A cóż za to pan dostaje? 
—Też pytanie! Wszystkie gaje, 
Wszystkie trzciny po wsze czasy, 
Łąki, pola oraz lasy, 
Nawet rzeki, nawet zdroje, 
Wszystko to jest właśnie moje! 
Wół pomyślał: “Znakomicie, 
Też rozpocznę takie życie.” 
Wrócił do dom i wesoło 
Zaczął brzęczeć za stodołą 
Po wolemu, tęgim basem. 
A tu Maciek szedł tymczasem.
Jak nie wrzaśnie: — Cóż to znaczy? 
Czemu to się wół próżniaczy?!
—Jak to? Czyż ja nic nie robię?' 
Przecież właśnie brzęczę sobie!
—Ja ci tu pobrzęczę, wole, 
Dośyć tego! Jazda w pole!
I dał taką mu robotę,
Że się wół oblewał potem.
Po robocie pobiegł w gąszcze. 
—Już ja to na chrząszczu pomszczę! 
Lecz nie zastał chrząszcza w trzcinie, 
Bo chrząszcz właśnie brzęczał w Pszczynie.

Karolek zaprosił na swoje urodziny 7 kolegów. Dla każdego z nich

Mam taką zasłonę w oknie,
Że gdy rano słońce jej dotknie, 
To zasłona ćwierkać zaczyna 
Jak tysiąc i jedna ptaszyna.

Spać mogę trochę dłużej
Tylko wtedy, gdy się chmurzy, 
Ponieważ ptaki, stare czy młode, 
Nie lubią ćwierkać na niepogodę.

Na Kanapie
Kogo czasem 
Gryzą pchły? 
Komu w głowie

Krystyna 
Córka Lavransa

Tomi Wianek

Erlend razem ze swymi ludźmi spędził tę noc w kuchni. W iz­
bie w jednym łożu leżała Krystyna z panią Aashild, w drugim 
Elina córka Órma. Bjórn wyszedł i położył się w stajni,między 
końmi.

Nazajutrz rano Krystyna poszła z panią Aashild do obory. Gdy 
przygotował na telerzyku 3 ciastka i 4 cukierki. Sprawdź, czy dla Aashild udała się do kuchni, aby przygotować ranny posiłek, Kry- 
każdego jest talerzyk i taka sama porcja. Jeśli Karolek pomylił się, to stYna zaniosła mleko do izby.
popraw go — dorysuj to czego brakuje lub przekreśl to, czego jest za Na stole paliła się świeca. Elina już ubrana siedziała na brzegu 
dużo. Potem jeszcze raz sprawdź czy ty nie pomyliłeś się — policz łoża. Krystyna powitała ją cicho, wzięła szkopek i scedziła mleko. 
talerzyki i słodycze na każdym z nich.

m=b



NA URZĄD 
CENZORA ZNP

HILARY S. CZAPLICKI
Urodzony w Philadelphia, PA. 
Mieszka pod adresem: 9742 

Glenhope Road, Philadelphia, 
PA 19115.

Obywatel Stanów Zjednoczo­
nych.

Wykształcenie: Posiada stop­
nie Bakałarza Języka Angiel­
skiego i Ekonomii — Kolegium 
Związkowe. Magister w zakre­
sie dziennikarstwa — Columbia 
University.

Należy do ZNP od roku 1932. 
Pełnoprawny członek Grupy 714, 
Gmina 166, Okręg 6.

Cenzor ZNP od roku 1975.
Poseł na Sejm 33-ci, 34-ty i 35- 

tv ZNP.

ANTONI A. CZELEN 
Urodzony w Monessen, PA. 
Mieszka pod adresem: 1530 

Boston Avenue, Monessen, PA, 
15062.

Obywatel Stanów Zjednoczo­
nych.

Wykształcenie: Studia praw­
nicze na LaSalle University, 
University of Duquesne, Penn 
State Ext. University.

Należy do ZNP od roku 1938. 
Pełnoprawny członek Grupy 
1146, Gmina 60, Okręg 8.

Prezes Grupy 1146 i Prezes 
Gminy 60. Były Komisarz Ok­
ręgu 8 i były Wicencenzor ZNP.

Poseł na Sejm 32-gi, 33-ci, 34- 
ty, 36-ty, 37-my, 38-my i 39-ty 
ZNP.

NA URZĄD 
DYREKTORA ZNP 

OBWÓD "C"

HELENA B. PIOTROWSKI 
Urodzona w Pittsfield, MA.
Mieszka pod adresem: 1113 

Laura Street, Schenectady, NY 
12306.

Obywatelka Stanów Zjedno­
czonych.

Wykształcenie: Ukończyła 
Berkshire Business College w 
Pittsfield, MA, uczęszczała do 
Russel Sage College w Albany, 
NY.

Należy do ZNP od roku 1924. 
Pełnoprawny członkini Grupy 
2417, Gmina 53, Okręg 3.

Dyrektor ZNP od roku 1983.
Posłanka na Sejm 35-ty, i 39- 

ty ZNP.

Urodzony w Dunkirk, NY.
Mieszka pod adresem: 133 

Willowbrook Avenue, Dunkirk, 
NY 14048.

Obywatel Stanów Zjednoczo­
nych.

Wykształcenie: Szkoła śred­
nia; Kursy realnościowe w Fre­
donia State College.

Należy do ZNP od roku 1954. 
Pełnoprawny członek Grupy 
608, Gmina 52, Okręg 4.

Komisarz Okręgu 4 ZNP od 
roku 1979.

Poseł na Sejm 34-ty, 35-ty, 37- 
my, 38-my i 39-ty ZNP.
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40 Sejm Z.N.P. w Chicago

Kandydaci Na Wybieralne Urzędy Z.N.P.
NA URZĄD 

DYREKTORA ZNP 
OBWÓD "D"

Chicago, IL. — Biuro Sekretarza Krajowego Związku 
Narodowego Polskiego, Emila J. Kolasy, otrzymało na­
stępujące zgłoszenia kandydatów na poszczególne urzędy 
wybieralne Związku, które zostaną wypełnione w wyniku 
głosowania posłów i posłanek na 40-tym Sejmie ZNP w 
Chicago, IL. (kandydaci w kolejności nadesłania zgłoszeń):

NA URZĄD 
WICECENZORA ZNP

EDWARD. F. SITNIK
Urodzony w Hartford, CT.
Mieszka pod adresem: 38 

Hotchkiss Road, Farmington, 
CT 06032.

Obywatel Stanów Zjednoczo­
nych.

Wykształcenie: Alliance Col­
lege; Hillyer College, Univer­
sity of Connecticut — Law 
School.

Należy do ZNP od roku 1943. 
Pełnoprawny członek Grupy 
464, Gmina 58, Okręg 2.

Wicecenzor ZNP od roku 1983.
Poseł na Sejm 33-ci, 34-ty, 35- 

ty, 36-ty, 37-my 38-my i 39-ty 
ZNP.

NA URZĄD 
PREZESA ZNP

ALOJZY A. MAZEWSKI
Urodzony w North Chicago, 

IL.
Mieszka pod adresem: 3813 

Medford Circle, Nothbrook, IL 
60062.

Obywatel Stanów Zjednoczo­
nych.

Wykształcenie: Posiada sto­
pień Doktora Praw — DePaul 
University. Prywatna praktyka 
adwokacka do roku 1967.

Należy do ZNP od roku 1932. 
Pełnoprawny członek Grupy 
668, Gmina 41, Okręg 13.

Należy do ZNP od roku 1932. 
Pełnoprawny członek Grupy 668, 
Gmina 41, Okręg 13.

Prezes ZNP od roku 1967.

JÓZEF C. ŚWIDERSKI
Urodzony w Pittsburgh, PA.
Mieszka pod adresem: 717 

Jefferson Drive, Pittsburgh, PA 
15229.

Obywatel Stanów Zjednoczo­
nych.

Wykształcenie: Curry Col­
lege; University of Pittsburgh.

Należy do ZNP od roku 1933. 
Pełnoprawny członek Grupy 
1928, Gmina 38, Okręg 8.

Obecnie pełni funkcję Preze­
sa Gminy 38 ZNP.

Poseł na Sejm 29-ty, 30-ty, 31- 
szy, i 35-ty ZNP.

NA URZĄD 
DYREKTORA ZNP 

OBWÓD "B"

w

STANISŁAW M. JENDZEJEC 
Urodzony w Coventry, RI. 
Mieszka pod adresem: 12 

Apple Blossom Lane, Coventry, 
RI 02816.

Obywatel Stanów Zjednoczo­
nych.

Wykształcenie: Trzyletnie stu­
dia w zakresie administacji.

Należy do ZNP od roku 1950. 
Pełnoprawny członek Grupy 
1770, Gmina 26, Okręg 1.

Dyrektor ZNP od listopada 
1984 roku.

Poseł na Sejm 35-ty, 36-ty, 37- 
my, 38-my i 39-ty ZNP.

Ciąg dalszy
listy kandydatów na str. 5 

Niestety, nie wszyscy kandy­
daci nadesłali zdjęcia, dlatego 
przy niektórych nazwiskach ich 
brak.

ADAM A. KRAJ
Urodzony w Polsce.
Mieszka pod adresem: 5100 N. 

Long Avenue, Chicago, IL 60630.
Obywatel Stanów Zjednoczo­

nych.
Wykształcenie: Dyplomowany 

inżynier.
Należy do ZNP od roku 1976. 

Pełnoprawny członek Grupy 
1776 Gmina 75, Okręg 13.

NA URZĄD 
WICEPREZESKI ZNP .

HELENA M. SZYMANOWICZ
Urodzona w Erie, PA.
Mieszka pod adresem: 5317 N.

Delphia, Chicago, IL 60656.
Obywatelka Stanów Zjedno­

czonych.
Wykształcenie: Pedagogicz­

ne. Nauczycielka w Holy Tri­
nity, Erie, PA.

Należy do ZNP od roku 1928. 
Pełnoprawna członkini Grupy 
2705, Gmina 72, Okręg 4.

Wiceprezeska ZNP od roku 
1971.

Posłanka na siedem kolejnych 
Sejmów ZNP — od 29-go do 35- 
go włącznie.

* * *

HELENA S. ORA WIEC
Urodzona w Chicago, IL.
Mieszka pod adresem: 7938 S. 

Sayre Avenue, Burbank, IL 
60459.

Obywatelka Stanów Zjednoczo­
nych.

Wykształcenie: Szkoła śred­
nia; 3-letnia szkoła w zakresie 
programowania i analizy kom­
puterowej.

Należy do ZNP od roku 1921. 
Pełnoprawna członkini Grupy 
1577, Gmina 143, Okręg 12.

Dyrektorka ZNP prze dwie 
kolejne kadencja — 1975-1983.

Posłanka na Sejm 34-ty, 35- 
ty, 36-ty, i 37-ty ZNP.

NA URZĄD 
WICEPREZESA ZNP

ANTONI F. PIWOWARCZYK
Urodzony w Chicago, IL.
Mieszka pod adresem: 6625 

W. 59th Street, Chicago, IL 
60638.

Obywatel Stanów Zjednoczo­
nych.

Wykształcenie: Szkoła śred­
nia; Englewood Business Colle­
ge.

Należy do ZNP od roku 1921. 
Pełnoprawny członek Grupy 
1689, Gmina 39, Okręg 12.

Wiceprezes ZNP od roku 1983.
Poseł na Sejm 32-gi, 33-ci, 36- 

ty, 37-my, 38-my i 39-ty ZNP.
NA URZĄD 

SEKRETARZA ZNP

EMIL K. KOLASA 
Urodzony w Arnold City PA.
Mieszka pod adresem: 909 E. 

Golf, Arlington Heights, IL 
60005.

Obywatel Stanów Zjednoczo­
nych.

Wykształcenie: Studia w zak­
resie realnościowym — Chicago 
Real Estate College; DePaul 
University; Northwestern Uni­
versity.

Należy do ZNP od roku 1935. 
Pełnoprawny członek Grupy 
2475, Gmina 120, Okręg 13.

Sekretarz ZNP od roku 1983.
Poseł na Sejm 33-ci, 34-ty, i 

36-ty, ZNP.

NA URZĄD 
SKARBNIKA ZNP

EDWARD J. MOSKAL
Urodzony w Chicago, IL.
Mieszka pod adresem: 6122 N. 

Kilpatrick, Chicago, IL 60646.
Obywatel Stanów Zjednoczo- 

i nych.
Wykształcenie: Szkoła śred­

nia Crane, Kursy Inwestycyjne, 
Kurs Realnościowy w Chicago 
Real Estate Board.

Należy do ZNP od roku 1942. 
Pełnoprawny członek Grupy 
759, Gmina 75, Okręg 13.

Skarbnik ZNP od roku 1967.
Poseł na Sejm 33-ci, i 34-ty 

ZNP.
NA URZĄD 

DYREKTORA ZNP 
OBWÓD "G"

PAWEŁ C. ODROBINA
Urodzony w Hamtramck, MI. 
Mieszka pod adresem: 2700 

Florian, Hamtramck, MI 48212.
Obywatel Stanów Zjednoczo­

nych.
Wykształcenie: Absolwent 

Wyższej Szkoły w Orchard La­
ke, MI.

Należy do ZNP od roku 1947. 
Pełnoprawny członek Grupy 
1758, Gmina 122, Okręg 10.

Dyrektor ZNP od roku 1983.
Poseł na 39-ty Sejm ZNP.

NA URZĄD 
DYREKTORA ZNP 

OBWÓD "A"

KAZIMIERZ MUSIELAK
Urodzony w Polsce.
Mieszka pod adresem: 7915 

W. Mapie Street, Morton Grove, 
Il 60053.

Obywatel Stanów Zjednoczo­
nych.

Wykształcenie: Studiował trzy 
lata w Wyższej Szkole Rolniczej.

Należy do ZNP od roku 1949. 
Pełnoprawny członek Grupy 
127, Gmina 177, Okręg 13.

Dyrektor ZNP od roku 1983.
Poseł na Sejm 36-ty, 37-my, 

38-my i 39-ty ZNP.
* * *

Urodzony w Polsce.
Mieszka pod adresem: 916 

Cassie Drive, Joliet, IL 60435.
Obywatel Stanów Zjednoczo­

nych.
Wykształcenie: Gimnazjum— 

w Polsce, Central High School w 
Joliet, Illinois.

Należy do ZNP od roku 1954. 
Pełnoprawny członek Grupy 
1411, Gmina 11, Okręg 12.

Dyrektor ZNP od roku 1983.

ROMAN S. KOLPACKI

Poseł na 35-ty, 36-ty, 37-my, 
38-my i 39-ty Sejm ZNP.

gir 
ft 
i* 
Kau*'- p*

Urodzony w Polsce.
Mieszka pod adresem: 1217 

Iroquois Lane, Darien, IL 60559.
Obywatel Stanów Zjednoczo­

nych.
Wykształcenie: Szkoła śred­

nia oraz trzyletnia szkoła zawo­
dowa.

Należy do ZNP od roku 1957. 
Pełnoprawny członek Grupy 
1919, Gmina 143, Okręg 12.

Dyrektor ZNP od stycznia 
1987 roku.

GENOWEFA T. WESOŁOWSKA

Poseł na Sejm 35-ty, 36-ty, 37- 
my, 38-my i 39-ty ZNP.

Urodzona w Chicago, IL.
Mieszka pod adresem: 14848 

S. 88th Avenue, Orland Park, Il­
linois 60462.

Obywatelka Stanów Zjedno­
czonych.

Wykształcenie: Szkoła śred­
nia.

Należy do ZNP od roku 1937. 
Pełnoprawna członkini Grupy 
2368, Gmina 139, Okręg 12.

Dyrektorka ZNP od roku 1983.
Posłanka na Sejm 35-ty, 36- 

ty, 37-my, 38-my i 39-ty ZNP.

STANISŁAW LEŚNIEWSKI
Urodzony w Polsce.
Mieszka pod adresem: 102 S. 

9th Avenue, Manville, NJ 08835.
Obywatel Stanów Zjednoczo­

nych.
Wykształcenie: Szkoła śred­

nia; 2 lata — Vocational Institu­
te; 2 lata — College.

Należy do ZNP od roku 1957. 
Pełnoprawny członek Grupy 
2028, Gmina 181, Okręg 5.

Dyrektor ZNP od roku 1983.
Poseł na Sejm 36-ty, 37-my, 

38-my i 39-ty ZNP.

NA URZĄD 
DYREKTORA ZNP 

OBWÓD "E"

FELIKS E. HUJARSKI

Urodzony w Lorain, OH.
Mieszka pod adresem: 5059 

Andover Blvd., Garfield Heights, 
OH 44125.

Obywatel Stanów Zjednoczo­
nych.

Wykształcenie: Kursy real­
nościowe i handlowe, praktycz­
ne studia w zakresie ubezpie­
czeń na życie — Alliance College 
— Purdue University.

Należy do ZNP od roku 1948. 
Pełnoprawny członek Grupy 
1487, Gmina 6, Okręg 9.

Dyrektor ZNP od roku 1983.
Poseł na 34-ty, 35-ty, 36-ty, 

37-my, 38-my Sejm ZNP.

JÓZEF L. TYBURSKI
Urodzony w Monessen, PA.
Mieszka pod adresem: 5 Over­

hill Drive,'Monessen, PA 15062.
Obywatel Stanów Zjednoczo­

nych.
Wykształcenie: Douglas Bu­

siness School, studia na Uni­
wersytecie Duquesne.

Należy do ZNP od roku 1940. 
Pełnoprawny członek Grupy 
2213, Gmina 60, Okręg 8.

Delegat do Gminy 60 ZNP. 
Prezes Grupy 2213 ZNP.

* * *

STANISŁAW SOKOLSKI
Urodzony w Monessen, PA.
Mieszka pod adresem: 611 

Tenth Street, Monessen, PA 
15062.

Obywatel Stanów Zjednoczo­
nych.

Wykształcenie: Szkoła śred­
nia.

Należy do ZNP od roku 1952. 
Pełnoprawny członek Grupy 
1146, Gmina 60, Okręg 8.

Delegat do Gminy 60 ZNP.
Poseł na Sejm 39-ty ZNP.
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Ponure Dziedzictwo 
Stalina

“U.S. NEWS & WORLD RE­
PORT’’ — Ponad ćwierć wieku te­
mu zwłoki Józefa Stalina zostały 
usunięte z Mauzoleum Lenina na 
Placu Czerwonym i pochowane 
obok muru Kremla.

Pomniki i portrety dyktatora zni­
knęły w czasach zapoczątkowanej 
przez Nikitę Chruszczowa kampa­
nii destalinizacji.

Wraz z upływem czasu i pod bar-

Przed 40 Sejmem Z.N.P.
Już tylko niecały miesiąc dzieli nas od hi­

storycznego dla mieszkańców metropolii wy­
darzenia, jakim bez wątpienia będzie 40 Sejm 
Związku Narodowego Polskiego.

Organizacja ta, która powstała przed 107 
laty, rosła i potężniała, bo była przewodnią siłą 
Polonii, dbając nie tylko o zabezpieczenie bytu 
swych członków, ale przede wszystkim jedno­
cząc Amerykanów polskiego pochodzenia i Po­
laków we wspólnych dążeniach do odzyskania 
dla Ojczyzny niepodległości, by każdy Polak, 
tak w Stanach Zjednoczonych, jak w Polsce 
mógł swobodnie głosić swoje poglądy, żyć do­
statnio w wolnym kraju.

Słowa apelu duchowego założyciela Związku 
Agatona Gillera “... Polski ani nam się wyrzec, 
ani zapomnieć nie wolno!...” stały się hasłem 
przewodnim organizacji, która mimo często ol­
brzymich przeszkód stawianych zarówno przez 
rodaków, jak i obcych, przetrwała i nie tylko 
przetrwała, ale stawała się z biegiem lat coraz 
mocniejsza i zasobniejsza, a co najważniejsze 
skupiała w swych szeregach coraz więcej człon­
ków.

Cele Związku nie uległy prawie żadnym zmia­
nom, były i są uniwersalne. Dlatego też z uwa­
gą i skupieniem Posłanki i Posłowie, którzy w 
liczbie ponad 300 przybędą do naszego grodu 
przeanalizowali już zapewne Orędzie cenzora 
ZNP — Hilarego Czaplickiego i Posłanie preze­
sa — Alojzego Mazewskiego, wytyczające dro­
gę ku przyszłości, wskazujące na potrzeby i naj­
istotniejsze sprawy wymagające uwagi.

Prezes Alojzy Mazewski w swym posłaniu 
apeluje o ożywienie aktywności organizacyjnej 
w każdej Grupie i Gminie Związku, o włączenie 
do pracy i zainteresowania tą pracą, jak naj­
większych rzeszy młodszych członków, bo w 
młodym pokoleniu widzimy wszyscy naszych 
następców, przyszłych przywódców, którzy 
tak, jak ich poprzednicy, wiernie spełniać będą 
posłannictwo wyznaczone przez założycieli 
Organizacji,

Nie są to puste słowa, bo Zarząd Centralny 
ZNP od wielu już lat stara się ze szczególną 
serdecznością roztoczyć opiekę nad najmłod­

szymi członkami ZNP. Dzięki energiczności 
Wiceprezeski — stojącej na czele Wydziału 
Oświaty ZNP — do Organizacji wstąpiło kilka­
set uczniów Polskich Szkół Sobotnich, z te­
renów Chicago, którym Związek stara się po­
magać, aby zapewnić młodym ludziom świa­
domość ich pochodzenia, dumę z historii, języ­
ka i kultury Polaków i Amerykanów polskiego 
pochodzenia.

Z myślą o młodzieży proponuje prezes Mazew­
ski podwyższenie sybsydiów na fundusz sty­
pendialny, wprowadzenie zasadniczych zmian 
w sposobie przyznawania przyszłyćh stypen­
diów tak, aby najzdolniejszym i tym, którzy 
najbardziej na to zasługują, zapewnić możli­
wość kształcenia się na uczelniach, cieszących 
się znakomitą renomą, uczelniach na których 
studenci polskiego pochodzenia, członkowie 
Związku Narodowego Polskiego zdobędą wie­
dzę z zakresu swoich zainteresowań, dla włas­
nego dobra i dobra całej społeczności polonijnej 
w Stanach Zjednoczonych.

Nic tak nie wiąże z organizacją, jak aktywny 
udział w jej działalności, świadomość, że jest się 
cząstką wspólnego dzida, przekonanie o tym, 
że jesteśmy innym potrzebni. Organizowanie 
Kółek Młodzieżowych w Grupach czy też Gmi­
nach, zespołów artystycznych, drużyn spor­
towych, a nawet gier i zabaw dla najmłod­
szych, klasy języka i kultury polskiej, wszystko 
to na pewno wniesie wiele w życie danej je­
dnostki organizacyjnej, z podwójną korzyścią: 
wiedzy o języku i kulturze kraju pochodzenia — 
dla młodzieży, związania jej z organizacją — dla 
Związku. — * -

Na Sejmie radzić będą i podejmować nie­
zmiernie ważne dla Organizacji decyzję Posłan­
ki i Posłowie, reprezentujący nas wszystkich. 
Zapadną znamienne uchwały, wytyczona zo­
stanie droga Organizacji na kolejne lata pracy, 
sprecyzowane będą ponownie cele i wspólne 
dążenia.

Serdecznie powitamy przybywających Po­
słów i gości, aby wynieśli z naszego grodu — 
Stolicy Polonii Amerykańskiej, jak najlepsze 
wrażenia!

Bezpieczeństwo — Najważniejsze!
Rzadko się nam zdarza pochwalić reżim war­

szawski, bo rzeczywiście nie ma za co chwalić 
władz podejmujących decyzje nie w interesie 
narodu i kraju, a pod dyktando z Moskwy. Nie 
możemy jednak pominąć milczeniem, naszym 
zdaniem odważnego i niezbędnego kroku pod­
jętego w sprawie zapewnienia bezpieczeństwa 
tysiącom pasażerów Polskich Linii Lotniczych 
LOT, przez wycofanie wszystkicłf samolotów 
produkcji sowieckiej Iliuszynów 62M i zastą­
pienie ich wynajętymi od Stanów Zjedno­
czonych samolotami DC-8 i sowieckimi innego 
typu.

Szkoda tylko, że na decyzję tę czekać trzeba 
było zbyt długo i co najmniej 500 osób straciło 
życie, zanim jedynie odważna Polska zdecydo­
wała się na właściwą decyzję. Niestety, nie 
można tego samego powiedzieć o Związku So­
wieckim, ani też o wielu innych krajach podpo­
rządkowanych Sowietom, które nadal korzy­
stają z fatalnych Iliuszynów 62M.

Bezpośrednią przyczyną, można powiedzieć 
“ostatnią kropką na i” decyzji, była straszliwa 
katastrofa samolotu “Kościuszko” Lotu 5055, 
jaka wydarzyła się 9 maja br., w Lesie Kabac- 
kim, w której straciło życie 186 osób.

Ze sceptycyzmem oczekiwaliśmy oficjalnego 
raportu Komisji Rządowej wiedząc z doświad­
czenia, że w Demoludach rzadko prawda docie­
ra do społeczeńtwa, najczęściej za katastrofę, 
wypadek — winę zrzuca się na ludzi, bo wiado­
mo człowiek — istota krucha, łatwo się myli a 
więc, zamiast wskazać na błąd budowy czy pro­
jektu — lepiej winić ludzi. Tak zresztą stało się 
w ZSSR po katastrofie czemobylskiej. Karę za 
nią zwalono na kierownictwo elektrowni i nie­
których pracowników, a nie na wadliwą budo­
wę, brak dostatecznych urządzeń bezpieczeń­
stwa — za które odpowiada przede wszystkim 
system.

Już od dzisiaj pasażerowie zmuszeni pop­
rzednio warunkami ekonomiczno-politycznymi 
do korzystania wyłącznie z linii lotniczych 
LOT, będą mogli podróżować bez lęku o własne

życie. Nie będzie już mrożnących krew w żyłach 
sytuacji, kiedy samolot krótko po starcie z Okę­
cia, wraca na lotnisko, bo załoga spostrzega 
awarie, być może skończą się, albo przynaj­
mniej zostaną skrócone długie opóźnienia sa­
molotów, najczęściej spowodowane konieczno­
ścią znacznie ściślejszej i dokładniejszej kontro­
li technicznej.

Jak wynika z dostępnych nam informacji, 
sprawa nie została rozwiązana całkowicie. 
Wadliwe Iliuszyny wycofane zostają z obsługi 
pasażerów tymczasowo, na okres gruntownego 
przeglądu i ewentualnej naprawy wad kons­
trukcyjnych. Zapowiedziano ich powrót do ta­
boru LOT-u, ale kiedy, nie wiadomo.

Być może taką właśnie cenę musieli zapłacić 
Polacy za dycyzję wycofania IŁ-62M tym bar­
dziej, że doskonale wiemy, jak trudno było taką 
decyzję przeprowadzić. Pamiętamy z wnikli­
wego i wyczerpującego reportażu przygotowa­
nego specjalnie dla “Dziennika Związkowego” 
przez Jacka Kalabińskiego (29 czerwca 1987 r.), 
że niezalażne pisma polskie wychodzące poza 
cenzurą opisały scenę przystąpienia do śledztwa 
w sprawie katastrofy ekspertów sowieckich i to, 
że początkowo starali się oni zwalić całą winę 
na polską załogę, najpierw na pilotów, później 
obsługę techniczną. Na szczęście polscy piloci i 
załoga ostro się sprzeciwiali tego rodzaju oce­
nom.

Trzeba tu podkreślić, że zarówno niezależni 
specjaliści, którzy próbowali wytłumaczyć 
przyczyny katastrofy, jak też Rządowa Komis­
ja, jednomyślnie orzekli, że zarówno załoga 
tragicznego samolotu, jak też służba naziemna 
— zachowały się nie tylko bez zarzutu, ale wy­
kazały wiele odwagi i umiejętności.

Miej my nadzieję, że zapowiadziane przez kie­
rownictwo LOT-u problemy związane z rezer­
wacją miejsc na nowych samolotach, oraz z 
rozkładem lotów, będą rzeczywiście występo­
wały jedynie w okresie początkowym, a pasaże­
rowie tych samolotów po raz pierwszy od wielu 
lat, poczują się znacznie bezpieczniej!

dziej konserwatywnymi rządami 
Leonida Breżniewa, kampania ode­
szła w zapomnianie. Przypomnie­
niem czasów stalinowskiego terro­
ru są puste cokoły pomników w so­
wieckich parkach.

Michaił Gorbaczow, który jak do 
tej pory czuje się bezpieczniej niż 
Chruszczów, raz jeszcze rzuca wy­
zwanie zgubnemu dziedzictwu, ja­
kie Stalin pozostawił społeczeństwu 
sowieckiemu.

To, z czym Gorbaczow musi się 
zmierzyć, jest żyjącą siłą polityćz- 
ną stalinizmu, choć się tego tak nie 
nazywa. Dzisiaj jest nią wysoce 
scentalizowana gospodarka i sztyw­
na dyscyplina w łonie Partii Komu­
nistycznej, objawia się ona także w 
biurokracji, która przenika do co­
dziennego życia i w strachu przed 
zmianami.

Dla szarego człowieka Stalin był 
tym, który z dzikością umacniał 
wielowiekową zasadę: Decyzje i po­
lecenia przychodzą z góry, nieza­
leżność można przypłacić życiem.

Taki stan rzeczy Gorbarczow usi­
łuje zmienić przez wprowadzanie 
polityki glasnosti — nie przekracza­
jąc granic, których jeszcze sam nie 
określił.

Filmy i książki potępiają teraz 
czystki przeprowadzane przez Sta­
lina w latach 30-tych.

, Po dwudziestu latach zakazu uka- 
rze się jesienią drukiem powieść 
Anatolija Rybakowa “Dzieci Arba- 
tu,” opisująca krwawy okres stali­
nizmu.

Film pt. “Skrucha,” ukryty atak 
na stalinizm, grany był w zatło­
czonych moskiewskich kinach. W 
prasie pojawiają się po raz pier­
wszy nazwiska przywódców rewolu­
cyjnych potępionych przez Stalina.

Potępiany jest także Stalin, jako 
przywódca czasu wojny. Ostatnio 
kampania, która miała być przed­
sięwzięciem długoterminowym, na­
brała ludzkiego wymiaru. Setki Ta­
tarów krymskich pojawiły się na 
progu Kremla protestując przeciw­
ko wysiedleniu przez Stalina w 1944 
r. do Azji Środkowej 300 tys. ich 
współziomków, oskarżonych o 
współpracę z hitlerowcami.

Ich główne żądanie — powrót na 
ziemie ojczyste — nie zostało speł­
nione. Lecz zostali wysłuchani, co 
do niedawna byłoby nie do pomyś­
lenia.

Atakując stalinowską mental­
ność, Gorbaczow ma zamiar pobu­
dzić znajdujący się w stanie stagna­
cji system. Jak do tej pory posługu­
je się atakami w sposób selektywny, 
winiąc Stalina za zbytnią centra­
lizację, mając nadzieję pokonać 
biurokrację, która się na niej poży­
wia.

Sięga także poza sprawy gospo­
darki. W historii sowieckiej nie po­
winno być “białych plam” — mówi 
— i rzeczywiście w podręcznikach 
historii, które otrzyma młodzież 
szkolna tej jesieni, część z nich zo­
stanie wypełniona.

Planuje się postawienie pomnika 
marszałkowi Georgijowi Żukowo­
wi, bohaterowi II Wojny Światowej, 
potępionemu przez Stalina.

Jednakże Gorbaczow ostrożnie 
zabezpiecza swoją strategię. Sięga 
do lat 20-tych, do leninowskiego 
NEP-u, z naciskiem na mieszaną 
gospodarkę.

Nie wszystkie zbrodnie Stalina 
zostały ujawnione. Jak do tej pory 
nie podano liczby zamordowanych 
podczas czystek. Zachodni historycy 
szacują ją na 15 milionów.

Zachodnioniemiecki ekspert do 
spraw sowieckich, Heinrich Vogel 
mówi — “Przywódcy ZSSR nie mo­
gą być całkowicie otwarci wobec 
członków partii, gdyż oznaczałoby 
to, iż musieliby im powiedzieć, że 
ich życie oparte jest na fałszu i 
ryzykować “załamaniem się ideo­
logii,’ ’ z tego tragicznymi skutkami.

Tempo działania Gorbaczowa 
zdaje się być uzasadnione, z powo­
du planów na jego własną przysz-

Solidarni w Trzeźwości
Fragmenty Apelu

t Kurii Warszawskiej o Trzeźwości
Po raz czwarty stajemy w mie­

siącu sierpniu do wielkiej pracy nad 
narodową trzeźwością. Ojciec Świę­
ty podczas Apelu Jasnogórskiego 
12-ego czerwca bieżącego roku 
zwrócił się do nas ze słowami: 
“Maryjo, Królowo Polski, bądź 
nadal natchnieniem tych wszyst­
kich, którzy walczą o trzeźwość 
swych bliźnich. O trzeźwości siebie 
samych. O trzeźwość Narodu. Je­
stem szczególnie wdzięczny tym, 
którzy podejmują inicjatywy w tej 
dziedzinie — zwłaszcza w miesiącu 
sierpniu...”

To uznanie dla naszego wspólne­
go wysiłku zobowiązuje do tym gor­
liwszego starania o trzeźwość. Dru­
gi Kongres Eucharystyczny i głę­
bokie treści papieskiego nauczania 
będą nam cenną wskazówką. Pog­
łębienie refleksji nad Tajemnicą 
Eucharystii zwraca naszą uwagę 
na konieczność kształtowania w 
Polsce warunków godnego życia. 
Dla tego życia “w wolności Dzieci 
Bożych’ ’, dla Nadziei i Miłości, ofia­
rujemy w sierpniu nasze wyrzecze­
nie się napojów alkoholowych.

W głębokim skupieniu rozważ­
my słowa Jana Pawła II skierowa­
ne do nas podczas Mszy Świętej na 
zakończenie Kongresu Euchary­
stycznego: .. .“nie zapominajcie, że 
nasza własna polska Ojczyzna wciąż 
potrzebuje nowej ewangelizacji. 
Podobnie, jak cała chrześcijańska 
Europa. Po setkach lat—i tysiącle­
ciach — wciąż na nowo! ” Program 
wpisania Eucharystii w nasze ży­
cie, w dzieje człowieka, realizacja 
programu służby godności człowie­
ka wymaga, byśmy podjęli wysiłek 
otrzeźwienia Narodu. Niepodobna 
myśleć o naszym nawróceniu bez 
zachowania trzeźwości, bez przy­
wrócenia prawdy we wszystkich 
aspektach naszego życia, prywat­
nego i publicznego. Nie sposób też 
planować tej wielkiej misji wewnę­
trznej bez uwzględnienia tragedii 
nałogu, który dotyka dziś miliony 
Polaków. Alkoholików i ich rodziny, 
ich otoczenie i środowiska pracy. 
Dotyka nas wszystkich! Cały Na­
ród! Jesteśmy zagrożeni alkoholo­
wym potopem. Wierzymy, że z 
Maryją potrafimy się obronić. We­
szliśmy właśnie w Rok Maryjny. W 
łączności z Ojcem Świętym rozpo­
częliśmy Wielki Adwent przed Dru­
gim Tysiącleciem Narodzenia Chry­
stusa. Tym bardziej trzeba sobie 
przypomnieć zadania postawione w 
Ślubach Jasnogórskich. Widzimy to 
dzisiaj jako naglącą potrzebę trzeź­
wości.

W ubiegłorocznym “Wezwaniu 
Episkopatu Polski do wzmożenia 
odpowiedzialności za trzeźwość 
Narodu” położyliśmy nacisk na to, 
że nasza wstrzemięźliwość sierp­
niowa jest znakiem pragnienia ży­
cia w wolności. Ponawiając Apel o 
sierpień bez wódki, o codzienne bo­
haterstwo wyrzeczenia i świadcze­
nia, pragniemy przypomnieć pod­
stawowe motywacje.

Pragniemy, by wyrzeczenie na­
sze było odpowiedzią na ofiarę tych

łość, jak i przyszłość kraju.
Jako symbol reform anty stali­

nowska kampania stała się kością 
niezgody pomiędzy konserwatysta­
mi a reformistami..

Ideolog partii Jegor Ligachew, 
uważany za jednego z najpotężniej­
szych konserwatywnych krytyków, 
Gorbaczow ostrzega przed “fałszo­
waniem naszej wspaniałej przeszło­
ści.” Dwa czasopisma stanęły w 
obronie przeprowadzonej siłą w la­
tach 30-tych kolektywizacji rolni­
ctwa. W tej sprawie sam Gorba­
czow nie ma zamiaru osłabiać 
pozycji partii.

Zabezpieczając przyrzeczenie 
głasnosti, powiedział ostatnio dzien­
nikarzom, że chociaż społeczeństwo 
nie zapomni nigdy minionych rep­
resji, to jednak nie powinno po­
mniejszać osiągnięć socjalizmu.

Tak więc Gorbaczow nie daje 
gwarancji, jak daleko posunie swo­
ją kampanię, lub może sam jeszcze 
tego nie wie.

Czy ustanie ona gdy uda się opa­
nować sowiecką biurokrację?

Pisarz Chingiz Aitmatow, które­
go ojciec został rozstrzelany z pole­
cenia Stalina, ma nadzieję na cał­
kowite ujawnienie win.

Mówi — “Dopiero dzisiaj nasze 
społeczeństwo zaczyna naprawdę 
pozbywać się ciężaru pozostawio­
nego przez tę ciemną epokę. Nie bez 
konieczności zapłacenia pewnej 
ceny, ponieważ w około jest wciąż 
tak wielu zwolenników przeszłości.”

(tł. e. u.)

wszystkich, którzy oddali życie za 
Ojczyznę. Sierpień przypomina nam 
o długu krwi przelanej. Chcemy, by 
poniesiony trud przypominał także 

o tych wszystkich, którzy wśród Po­
laków podtrzymywali nadzieję wol­
ności. To wielkie zadanie powinno 
stać się przygotowaniem do przyj­
rzenia się naszemu powołaniu, do 
czego tak nas gorąco zachęcał Oj­
ciec Święty w Tarnowie. A więc ta­
kże do zastanowienia się nad mode­
lem życia, w którym alkohol tak 
głęboko się zakorzenił. A więc zwła­
szcza do podjęcia decyzji o uwol­
nieniu polskiej pracy od upokorza- 
jącego nas wszystkich rozpicia.

Stajemy w obronie życia Narodu. 
Każdego człowieka i jego godności. 
Prosimy kapłanów, by pierwsi dali 
świadectwo całkowitej abstynencji. 
Zwracamy się do pielgrzymujących 
w sierpniu do stóp Matki Boskiej 
Czętochowskiej, by swój trud i mod­
litwę ofiarowali w intencji tej wiel­
kiej nadziei, jaką jest otrzeźwienie. 
Niech Bractwa Trzeźwości gorliwie 
świadczą, że “ku wolności wyswo­
bodził nas Chrystus”, że nie mamy 
się lękać. Wierzymy, że wszyscy 
włączymy się w sierpniową Akcję 
sprzeciwu wobec zagrożenia alko­
holowego. Ponawiamy naszą gorą­
cą prośbę do rolników: niech nikt 
nie płaci alkoholem za pracę przy 
żniwach, niech nikt takiej zadatv 
nie wymaga i nie przyjmuje. Ziarna 
zbóż zebranych mają służyć poży­
wieniu, z nich powstaje chleb — 
“owoc ziemi i pracy rąk ludzkich”. 
Uczcijmy świętość planów ziemi, 
odrzucając truciznę dla ciał i dusz 
naszych.

Te wszystkie intencje, motywy, 
wszystkie nasze prośby, składamy 
przed tron Najwyższego! Składamy 
je także w ręce Matki Najświęt­
szej, do której tak często w sierp­
niowe dni kierujemy słowa Apelu 
Jasnogórskiego: Maryjo, Królowo 
Polski, jesteśmy przy Tobie, pa­
miętamy, czuwamy! ”

Drodzy Bracia i Siostry! Sprawa, 
którą Wam powierzamy, jest nie­
zwykłej wagi. Od naszej trzeźwości 
zależy tak wiele, “.. .życie i zdrowie 
całego Narodu, każdego człowieka 
zagrożonego nałogiem” — jak to 
ujął w Częstochowie Jan Paweł 
Drugi. W tej walce, w drodze do 
wolności trzeba dawać świadectwo 
prawdzie. Nie lękajmy się! Ojciec 
Święty wołał: “Nie wolno tych ini­
cjatyw ośmieszać i pomniejszać! 
Nie wolno! Zbyt wielka to stawka! I 
trzeba tutaj iść pod prąd! Pod prąd 
społecznego nawyku i płytkiej opi­
nii. Pod prąd ludzkiej słabości. Pod 
prąd źle rozumianej wolności”.

W Kongresie Eucharystycznym 
zaczerpnęliśmy siły, umocniliśmy 
nadzieję. Niech Jasnogórska Pani 
prowadzi nas do walki z wszystkimi 
słabościami, podniesie Naród z 
niewoli pijaństwa. Do wszystkich 
pokoleń Polaków, do wszystkich 
stanów, kierujemy wezwanie o 
udział w sierpniowej Akcji Otrzeź­
wienia, to nasza solidarność z Oj­
cem Świętym, który modlił się: 
“Pani Jasnogórska, spraw, by cz­
łowiek na polskiej ziemi zwyciężał 
mocą tej nadziei, która rodzi się z 
Chrystusa, z Eucharystii”.

Tym zamysłom i czynom naszym 
niech błogosławi Wszechmogący 
Bóg Ojciec i Syn, i Duch Święty.

Dla Filatelistów
6-znaczkową serię “Stare polskie 

samochody i motocykle” emitowa­
ła Poczta Polska. Znaczki przed­
stawiają pojazdy, które z pewnoś­
cią niejeden wspomni z łezką w oku.

Są to samochody osobowe CWS 
T-l” z lat 1925-28 i “Lux-Sport” z 
1936 r., samochód ciężarowy “Ur- 
sus-A” z 1928 r., autobus “Saurer- 
Zawrat” z 1936 r. oraz motocykle 
“Sokół 600 RT” z 1935 r. i “Podkowa 
100” z 1939 r.

W drugiej połowie czerwca w To­
ronto zorganizowano wielką wy­
stawę filatelistyczną Towarzystwa 
Filatelistycznego w Kanadzie. 
Wśród najcenniejszych kolekcji 
prywatnych z całego świata, zna­
lazło się 15 zbiorów filatelistycz­
nych polskich.

Medale Papieskie 
w Krakowie

Podczas trzeciej wizyty w Polsce 
Ojciec Św. Jan Paweł II ofiarował 
Krakowowi trzy medale (złoty, 
srebrny i brązowy) wybite w Waty­
kanie z okazji obecnego pontyfika­
tu. Medale te przekazane zostały do 
krakowskiego Muzeum Historycz­
nego, gdzie będą dostępne całemu 
społeczeństwu.
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Z Bocznej Trybuny Sportowej
----  ZYGMUNT P. BOBIN - —

Dramatyczny Przebieg Meczu 
Pucharowego Ill. State Cup 
W/SŁ4 - D.I.M. 1:1 (0:0) 

RZUTY KARNE 5:4
Kto powiedział, że mecze pucha­

rowe są łatwe? Przekonali się o tym 
Eagles w rundzie kwalifikacyjnej, 
po nerwowym meczu wygrywając 
5:4 z Purification (w normalnym 
czasie). Zagadką była również 
drużyna A.I.M. mało znana w tej 
części miasta.

Złożona z Kolumbijczyków, popu­
larna wśród swoich — wydawało 
się, iż przyciągnęła na stadion pół 
Kolumbii. Kibice ich głośni, reagu­
jący na wszystko co działo się na 
boisku.

Również sportowa Polonia stawi­
ła się b. licznie, aby dopingować 
swoich. Wieczór był idealny, pogo­
da łagodna, ale na trybunach i na 
boisku było “gorąco”. Sędziewie 
tego meczu z dużym wysiłkiem pa­
nowali nad sytuacją, rozdając za 
ostrą grę liczne żółte kartki po obu 
stronach, a w końcu meczu czerwo­
ne kartki po stronie niepoprawnych 
(D.I.M.)

Od pierwszego gwizdka widać by­
ło, iż D.I.M. to drużyna szybka, gra­
jąca żywiołowo, dobra technicznie, 
grająca zespołowo. W więc wiele 
zalet, które przydałyby się Wiśle. W 
15 min. za faul na napastniku Wisły 
na polu karnym, sędzia podyktował 
rzut karny. Egzekwował pewnie 
poszkodowany, S. Urban; 1:0 dla 
Wisły. I wydawało się, że posypią się 
następne bramki, ale przeciwnik 
umiejętnie się bronił i groźnie ata­
kował.

Bramkarz Wisły W. Tofilo był 
zawsze na posterunku i bronił trud­
ne do obrony strzały. Do przerwy 
1:0. Po przerwie przeciwnik ruszył z 
wielkim animuszem, i to oni prze­
siadywali okresami na połowie boi­
ska Wisły. I ta część meczu to de­
fensywa Wisły w obronie wyniku.

I wydawało się, iż z tym wyni­
kiem zejdą drużyny z boiska. Tym­
czasem 5 min. przed upływem 
normalnego czasu zaczął się mecz 
na serio, a to po pomyłce Wisły. Bo­
czny sędzia pokazuje coś przez pod­
niesienie chorągiewki, Wisła stanę­
ła, sędzia główny nie reaguje, prze­
ciwnik centruję piłkę pod bramkę 
Wisły do wolnego gracza, a ten z 
kilku kroków zdobywa wyrównanie 
1:1.

Kolumbijski szał na trybunie. W 
ostatniej minucie kontratak Wisły; 
piłka jest poza linią w bramce, 
obrońca wybija piłkę z bramki. Sę­
dzia “nie widział” bramki, co jest 
możliwe przy zagęszczeniu obrony 
przeciwnika. Nastąpiły dwie do­
grywki po 15 min. W pierwszej po­
łowie jedna czerwona kartka dla 
D.I.M., w drugiej druga. Wisła ata­
kuje non-stop, ale mimo przewagi 
liczebnej nie zdolna jest wykorzy­
stać dobrych sytuacji, 0:0.

Tak więc zgodnie z przepisami 
FIFA następują rzuty karne. Na 
widowni szumi. Następują nerwo­
we kolejne rzuty karne. Zawodzą 
nerwy strzelców i dwa razy D.I.M. 
jest blisko zwycięstwa. Raz rzut 
kamy obronił bramkarz Wisły, dru­
gi raz napastnik D.I.M. przestrzelił, 
wynik 4:4. Dopiero w siódmej ko­
lejne nastąpiło dramatyczne rozs­
trzygnięcie. Wisła ostatecznie wy­
grywa 5:4.

Tym samym Wisła przechodzi do 
półfinału tego pucharu i najpraw­
dopodobniej to, co Polonia wołałaby 
widzieć, tzn. polskie derby Eagles 
—Wisła w finale, będzie w półfinale.

W drugim półfinale najprawdo- 
podniej będą drużyny Zapotlan i 
Puma.

W tym meczu Wisła grała w skła­
dzie: W. Tofilo — bramka, S. Sob- 
czyński, E. Żałężny, M. Gorzelany, 
K. Drabik, S. Pytel - obrona; K. 
Matuszewski, A. Curyło, R. Sztap- 
ka, D. Dylong — pomoc; S. Urban, 
W. Obal, Z. Drozd, L. Spaczyński - 

atak. T. Kozłowski, kier.; masaży­
sta — J. Czaja. Zrealizowane rzuty 
karne kolejno: K. Matuszewski, L. 
Spaczyński, S. Sobczyński, S. Ur­
ban, E. Załężny. Trener drużyny i 
gracz: S. Urban. Sportowa Polonia 
uzyskała więcej, aniżeli cena biletu 
— pełną satysfakcję w niezwykle 
ciekawym i emocjonującym spot­
kaniu.

☆ ☆ A 
inauguracja 

EKSTRAKLASY POLSKIEJ
W ub. tygodniu rozpoczęli się 

emocjonować kibice polscy ligową 
piłką nożną. Jak wiemy każda 
inauguracja przynoszi nadzieję na 
lepszą grę. W tym roku trzeba ży­
czyć kibicom polskim przede wszyst­
kim lepszego i uczciwego futbolu.

Pomysłodawcy regulaminu, któ­
ry spowodował wymianę niemal 
jednej czwartej drużyn I i II ligi, 
liczą że w ten sposób przerwane zo­
stały układy, oczyszczona zostanie 
atmosfera, że nowe drużyny wniosą 
więcej spontaniczności do gnuśnie- 
jącej nieco ligi.

Walczyć jest o co, szczególnie dla 
tych, którym ekstraklasa wydawa­
ła się dotychczas Olimpem. Zanim 
dobrze się w nim poczują, mogą — 
należy mieć nadzieję — trochę “po- 
rozrabiać”.

Liczyć należy na Jagiellonię Bia­
łystok — najbardziej, Szombierki 
Bytom i Bałtyk Gdynia w I lidze już 
gościły, co w tym wypadku atutem 
akurat nie jest. Zresztą powyższe 
drużyny jak również Stal Stalowa 
Wola nie mają tak ciekawych skła­
dów, jak Jagiellonia. Szukać fa­
woryta w tym układzie jest trudno, 
gdyż jest kilka drużyn pretendu­

jących do mistrzowskiego fotelu.
A oto wyniki pierwszej rundy:

Stalowa Wola — Zagłębie L. 0:1 
ŁKS Łódź — Pogoń Szczecin 4:1 
Górnik Zabrze — Górnik W. 3:1 
Lech Poznań — Lechia Gdańsk 2:1 
Szombierki B. — GKS Kat. 2:0 
Śląsk W. — Legia W. 2:0
Jagiellonia B. — Widzew Ł. 1:1 
Bałtyk G. — Olimpia P. 1:0

Na pierwszym miesjcu w tabeli 
znalazł się niespodziewanie zespół 
łódzkiego ŁKS, na drugim Górnik 
Zabrze, trzecie Śląsk Wrocław. Po­
niżej podajemy tabelę po pierw­
szych rozegranych spotkaniach.

☆ ☆ ☆
ŁKS Łódź 3 4-1
Górnik Zabrze 2 3-1
Śląsk Wrocław 2 2-0
Szombierki Bytom 2 2-0
Lech Poznań 2 2-1
Bałtyk Gdynia 2 1-0
Zagłębie Lubin 2 1-0
Jagiellonia Białystok 1 1-1.
Widzew Łódź 1 1-T
Lechia Gdansk 0 1-2
Olimpia Poznań 0 0-1
Stal Stalowa Wola 0 0-1
Górnik Wałbrzych 0 1-3
GKS Katowice 0 0-2
Legia Warszawa 0 0-2
Pogoń Szczecin -1 1-4

☆ ☆ ☆
DYSKWALIFIKACJA 

MŁODYCH PIŁKARZY 
WŁOCH

Europejska Unia Piłkarska (UE­
FA) zdyskwalifikowała piłkarską 
reprezentację Włoch, która wygra­
ła w czerwcu bież, roku we Francji 
mistrzostwa Europy do lat 16.

Powodem — udział w meczach 
drużyny włoskiej piłkarza, który 
przekroczył limit wieku. Jedno­
cześnie reprezentacja Włoch nie 
będzie mogła wziąć udziału w tur­
nieju o Puchar Świata drużyn do lat 
16, który w lipcu odbędzie się w Ka­
nadzie.

Komisja dyscyplinarna UEFA 
zweryfikowała wszystkie mecze, 
jakie Włosi rozegrali jak piszą 
agencje, w drodze do finału przyz­
nając walkowery (3:0) rywalom.

W finale Włosi wygrali z ZSSR 
(1:0). UEFA stwierdziła, iż finał zo­
stał anulowany, jednak zwycięzca 
tej imprezy nie został ogłoszony. 
Włosi mają prawo odwołać się od 
decyzji UEFA.

INDIANAPOLIS — Członkowie czteroosobowej osady kaja­
karskiej USA cieszą się ze złotego medalu zdobytego podczas 
Igrzysk Panamerykańskich odbywających się w Indianapo- 
lis (Reuter)

Kandydaci Na Urzędy Z.N.P.
NA URZĄD 

DYREKTORA ZNP 
OBWÓD "F"

frank zielony
Urodzony w Polsce.
Mieszka pod adresem: 517 

N.E. 100th Court, Vancouver, 
WA 98964.

Obywatel Stanów Zjednoczo­
nych.

Wykształcenie: Szkoła śred­
nia. Kursy realnościowe oraz 
kurs sprzedaży ubezpieczeń.

Należy do ZNP od roku 1955. 
Pełnoprawny członek Grupy 
195, Gmina 93, Okręg 16.

Komisarz Okręgu 16 ZNP od 
roku 1979.

Poseł na Sejm 34-ty, 35-ty, 36- 
ty, 37-my, 38-my i 39-ty ZNP.

4

DONALD E. PIENKOS
Urodzony w Chicago. IL.
Mieszka pod adresem: 5017 N. 

Hollywood Avenue, Whitefish 
Bay, WI 53217.

WINCENTA B. MAJKA
Urodzona w East St. Louis, 

IL.
Mieszka pod adresem: 18 

Gravenue Drive, Belleville, IL 
62223.

Obywatelka Stanów Zjedno­
czonych.

Wykształcenie: Szkoła śred­
nia. Seminaria z zakresu Sprze­
daży Ubezpieczeń — Purdue 
University. Kursy w Jefferson 
College i Belleville Area Colle­
ge.

Należy do ZNP od roku 1934. 
Pełnoprawna członkini Grupy 
1174, Gmina 61, Okręg 11.

Komisarka ZNP od roku 1979.
Posłanka na Sejm 37-my, 38- 

my i 39-ty ZNP.

MÓWIMY PO POLSKU

ADWOKAT 
JOEL GOULD 
Jazda w Stanie Nietrzeźwym

Wypadki Samochodowe
• Rozwody $170 + Koszty 

Sądowe $150
• Przekroczenia Ruchu 

Drogowego od $80
• Kradzieże w sklepach • Bójki
• Uszkodzenia Cielesne 

w Wypadkach 
(Wysokie Odszkodowania)
Zadzwoń Po Umówienie Się 

Porady Bezpłatne 
281-8744

24 Godzinny/7 Dni w Tygodniu 

2918 N. MILWAUKEE 
205 W. RANDOLPH • POKÓJ 1630

BIURA ADWOKACKIE 
KUTA AND KASH 

Frank J. Kuta & James J. Kash 
5132 Archer

(NE Comer Archer & S. Kildare)

• Kupno i sprzedaż nieruchmości
• Testamenty
• Uszkodzenia cielesne
• Obrażenia cielesne przy pracy
• Rozwody
• Sprawy w biznesach 

korporacyjnych
Tek: 284-1630 

MÓWIMY PO POLSKU

Gen. Noriega 
Pomagał 

Przemytnikom?

Richard W. Gillis 
Jurist Doctor 
ADWOKAT

• Rozwody $150 plus koszty 
(gdy jedna ze stron znajduje się 

w U.S.A. lub Polsce.) 
Szybkie załatwienie spraw 

Proszę dzwonić do W. Nader— 
asystenta adwokata 

286-0742-24 godz. tek 
Za umówieniem tylko.

4890 N. Milwaukee Ave. 
4330 S. Ashland

155 N. Michigan Ave.

Los Angeles (UPI) — Dziennik 
“Los Angeles Times” doniósł, iż 
agenci FBI prowadzą intensywne 
śledztwo w celu wykrycia powiązań 
szefa obrony Panamy gen. Manuela 
Noriegi z przemytnikami narkoty­
ków na Florydzie.

Dochodzenie FBI opiera się na 
poufnych doniesieniach nie poda­
nego z nazwiska informatora w 
Tampa na Florydzie, który twier­
dzi, iż Noriega przed kilkoma laty 
pobierał wysokie zyski za ochronę 
przemytników narkotyków, któ­
rych szlaki przez Panamę prowa­
dziły do Miami.

Noriego wcześniej zaprzeczył ka­
tegorycznie podejrzeniom, iż brał 
udział w jakiejkolwiek działalności 
o charakterze przestępczym.

Natomiast charger d’affaires am­
basady panamskiej w Waszyngto­
nie stwierdził, iż nic nie wie o śle­
dztwie FBI prowadzonym wobec 
szefa obrony Panamy.

Dochodzenie FBI jednak w peł­
nym toku, a jego wyniki mają być w 
najbliższym czasie podane do wia­
domości publicznej.

QUICK SNAPS 
ONE HOUR PHOTO 
3000 N. Central Tel.: 637-1444 
SERWIS NA NASTĘPNY DZIEŃ 
12 exp- $295 24 exp.-$4.95 
15 exp.—$3.45 36 exp.—$6.95 

1-GODZINNY SERWIS TROCHĘ DROŻEJ 

KODAK 35 MM 100-36 ... $3.49 
FUJI 35 MM 100-36 .... $3.19 
ROBIMY ZDJĘCIA PASZPORTOWE? 
ilMIGRACYJNE...........................$6.00

BIURA PRAWNE 
JOHN A ROKACZA 
Adwokat mówiący po, polsku 
zajmuje się wszelkiego rodzaju 
sprawami.

• Rozwody
• Uszkodzenia Cielesne
• Sprawy Kryminalne
• Przekroczenia Drogowe 

w Stanie Nietrzeźwym
Pierwsza Wizyta BEZ OPŁATY
Przyjmuje Także Wieczorami 

Dzwoń 7 dni w tygodniu. 
24-godziny. Dwa biura: 
Downtown i Northwest.

726-3753

ADWOKAT D. GILNA
BYŁY ASYSTENT PROKURATORA STANOWEGO

• Amnestia • Sprawy Imigracyjne • Jazda w stanie nietrzeźwym • 
Odszkodowania • Uszkodzenie cielesne • Sprawy Kryminalne • Kup­
no — sprzedaż interesów i nieruchomości • Sprawy związane z nie­
porozumieniami między Kupującymi samochód a dealerem.

• Rozwód w U.S.A. $400 (łącznie z kosztami s|ądowymi)
• Legalizacja rozwodu w Polsce $175

• Z udziałem byłego sędziego z Polski w sprawach rodzinnych, spadko­
wych, nabycia i zbycia nieruchomości, mieszkań i innych posiadłości 
majątkowych—w Polsce. g98_n76

Tek: 825-3184 (Tylko w Soboty od 9 do 12 w Południe) 
5642 W. DIVERSEY AVE. MÓWIMY PO POLSKU

Obywatel Stanów Zjednoczo­
nych.

Wykształcenie: Posiada tytuł 
Bakałarza z Uniwersytetu De­
Paul oraz tytuł Magistra z Filo­
logii Rosyjskiej z Uniwersytetu 
Wisconsin. Profesor Nauk Po­
litycznych na Uniwersytecie 
Wisconsin.

Należy do ZNP od roku 1971. 
Pełnoprawny członek Grupy 
2159, Gmina 8, Okręg 14.

Delegat do Gminy 8. Wicep­
rezes Gminy 8 ZNP.

DENTYSTA
BEZBOLESNE LECZENIE 

NISKIE CENY
15 lat doświadczenia. Nowo­
czesny gabinet, kompletne le­
czenie r uzupełnianie brakują­
cego uzębienia. Spłaty w ra­
tach. Ubezpieczeni mile wi­
dziani. Od 9 rano — 10 wieczo­
rem. 6 dni w tygodniu.

DR. WANDA ROGALSKA 
4417 N. Central Ave.

282-4020

NIEOCZEKIWANA CIĄŻA? 
Nie wpadaj w rozpacz ...

my możemy pomóc
• Bezpłatne Testy Ciążowe
• Życzliwi Doradcy
• Pomoc Lekarska
• Pomoc Finansowa
• Zrozumiale i Prawdziwe 

Informacje o Moralnych, Fizycz­
nych i Psychicznych Konsekwen­
cjach Usuwania Ciąży.

SPECJALISTYCZNA 
OPIEKA ZDROWOTNA

AID FOR WOMEN
8 South Michigan 

Suite 1100 • 621-1100

DLA KOBIET 
ORAZ ZABIEGI 

GINEKOLOGICZNE
• Badania Krwi i Moczu Na Ciążę
• Porady Ciążowe
• Lokalne Znieczulenie i Narkoza
• Zabiegi Ginekologiczne

Koszty Zabiegów i Badań
Pokrywane Przez Ubezpieczenia 

MÓWIMY PO POLSKU

725-0200
5086 N. ELSTON
Od Wtorku do Soboty:

Polska Książka 
w Każdym 

Polskim Domu

« Rano — 4 Po Poł.

40-y rok w służbie Polonii

TRADING CORPORATION
PRZYJMUJE ZLECENIA NA NASTĘPUJĄCE 

SAMOCHODY POLSKIEJ PRODUKCJI:

FSO 125P Berlina 1,5 L
$2,270.00

FSO 125P Berlina 1,5 ME 
$2,502.00 

udoskonalona wersja, mniejsze 
zużycie paliwa.

UWAGA!
Samochody POLONEZ LE, 
FSO Berlina 1,5 ME i FSO Kombi
1,6 L, są dostarczane z nowym 
zespołem zasilania, tj. gaźnikiem 
z odcinaczem paliwa, nowym kolei 
ssącym, filtrem z termoregulacją 
temperatury, oraz elektronicznym 
zapłonem. Urządzenia te bardzo 
obniżają zużycie paliwa 
(do 6,4-6,7 litra na 100 km. 
przy szybkości 90 km na godzinę)

Wszystkie samochody nabywane za pośrednictwem PEKAO mają w Polsce 
zapewnioną obsługę gwarancyjną i specjalistyczny serwis techniczny oraz 
możliwość zakupu w Polsce części zamiennych.
Opłata manipulacyjna za przekazanie zlecenia $30.00.
Z tytułu otrzymania tych samochodów za pośrednictwem PEKAO ich 
odbiorcy w Polsce nie ponoszą żadnych wydatków.
Na żądanie bezpłatnie wysyłamy szczegółowe informacje techniczne.

Informacji udzielają i zamówienia przyjmują

AUTORYZOWANI DEALERZY PEKAO

POLONEZ MR - 87 1,5 LE 
udoskonalona wersja, 

mniejsze zużycie paliwa 
$3,492.00

FSO 125P Pick-up 
z wydłużoną skrzynią ładunkową 

$2,342.00

FIAT 126p/650 FL 
popularny “maluch” 

$1,820.00 - $1,880.00

oraz

PEKAO TRADING CORPORATION
470 Park Ave. South (Manhattan, róg 32 ulicy) N.Y., N.Y. 10016 Tel.: (212) 684-5320 
333 North Michigan Ave., Chicago, IL 60601 Tel.: (312) 782-3933
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Katastrofa Lotnicza
w Detroit

gramie zaadresowanym do arcybi­
skupa Detroit, Edmunda Szoki, Oj­
ciec Święty napisał, iż “zasmucił się 
ogromnie na wieść o katastrofie” i

Kapryśna A ura 
Dała Się We Znaki

(Ciąg dalszy ze str. 1-ej) 

rżeniami odwieziono do szpitala w 
Ann Arbor.

Rzecznik biura szeryfa powiatu 
Wayne, Robert Zsada, powiedział, 
że dziecko było prawdopodobnie 
jedyną osobą, która przeżyła katas­
trofę.

Rzecznik FAA, federalnej agen­
cji d/s lotnictwa cywilnego, w Wash­
ingtonie poinformował, że na po­
kładzie dwusilnikowego samolotu 
McDonnel Douglas MD-80, podob­
nego w konstrukcji do DC-9, znaj­
dowało się 144 pasażerów i 5 człon­
ków załogi. Natomiast przedstawi­
ciel Northwest Airlines twierdzi, że 
w samolocie znajdowało się tylko 
141 pasażerów,

“Na północnym odcinku auto­
strady nie było widać nic tylko ciała 
— powiedział wstrząśnięty członek 
ekipy ratunkowej — w najlepszym 
stanie znajdowały się zwłoki pilo­
ta.”

Ogon samolotu spadł na Middle 
Belt Road. Karen Pointon, której 
dom znajduje się przy tej drodze, 
powiedziała, że widziała, jak samo­
lot spada w odległości 1,500 stóp od 
jej ogrodu.

“Można było zobaczyć jedynie 
wielką kulę żółtych płomieni to­
czącą się po ulicy.”

Pointon powiedziała, że widziała 
również ciężarówkę, uderzoną naj­
wyraźniej przez część samolotu, w 
której znajdowały się zwłoki jednej 
osoby.

Rzecznik biura szeryfa powie­
dział, że w chwili katastrofy było 
gorąco i duszno, lecz widoczność by­
ła dobra.

Przedstawiciel FAA poinformo­
wał o doniesieniach na temat awarii 
lewego silnika samolotu.

Osoby, które znajdowały się na 
ziemi i odniosły w wyniku katas­
trofy obrażenia, zostały opatrzone i 
odwiezione do miejscowych szpitali.

William Sherman z Burn Treat­
ment Center w Detroit powiedział, 
iż nie ma pewności, że znaleziona w 
miejscu katastrofy dziewczynka 
była pasażerem samolotu.

Jeden z świadków katastrofy ze­
znał, że samolot miał najwyraźniej 
trudności przy starcie, gdyż był 
mocno przechylony na lewą stronę.

Policja stanowa zamknęła auto­
stradę 1-94 i 1-275 w okolicy lotni­
ska. Alan Pollack z National Trans­
portation Safety Board, agencji 
zajmującej się bezpieczeństwem 
transportu, poinformował, że spe­
cjalna komisja śledcza przybędzie z 
Washingtonu do Detroit, w celu 
ustalenia przyczyn katastrofy.

Watykan (Reuter) — Papież Jan 
Paweł II przesłał dziś kondolencje 
dla rodzin ofiar katastrofy. W tele- 
~f

Z żalem donosimy, że najuko­
chańszy mąż mój, śp.

Stefan Sobczak
(Ojciec śp. Zdzisława, 
syn śp. Antoniego i śp.

Franciszki /z domu Adamek)) 
po długiej chorobie, pożegnał się z 
tym światem, opatrzony św. sak­
ramentami, dnia 15-go sierpnia, 
1987 roku, o godzinie 8:00 rano, w 
starszym wieku.

Zwłoki będą wystawione w za­
kładzie pogrzebowym dzisiaj od 
godziny 1:30 do 9:30 wieczorem.

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, 
dnia 18-go sierpnia, o godzinie 9:00 
rano, z zakładu pogrzebowego pnr. 
6000 N. Milwaukee Ave., do kościo­
ła św. Tarcyzjusza, a stamtąd na 
cmentarz św. Wojciecha, do grobu 
rodzinnego.

Pogrążeni w głębokim smutku:
Wanda (z domu Duda), żona; 

wraz z całą rodziną.
Pogrzebem zajmuje się
B. F. Malec i Synowie 

modli się za dusze, tych którzy zgi­
nęli i ich rodzin.

Prezydent Włoch Francesco Cos- 
siga przesłał na ręce prezydenta 
Reagana depeszę kondolencyjną.

* * *
(Reuter) — Z najnowszych do­

niesień wynika, że w wyniku katas­
trofy poniosły również śmierć dwie 
osoby znajdujące się w chwili wy­
buchu samolotu na autostradzie, w 
ciężarówce.

Informacji tej nie udało się do tej 
pory potwierdzić. Jeżeli okaże się 
ona prawdziwa, katastrofa będzie 
drugą najgorszą w historii USA.

Czy Rehabilitacja 
Straconego 
Komunisty?

Belgrad (Reuter) — Przedwo­
jenny przywódca Komunistycznej 
Partii Jugosławii, Milan Gorkic, 
stracony jako zdrajca, może zastać 
pośmiertnie rehabilitowany.

Oficjalna agencja prasowa, Tan- 
jug, stwierdziła, że jest to możliwe 
po ukazaniu się życzliwych komen­
tarzy na jego temat w jugosłowiań­
skiej prasie oraz publikacji wysła- 
wiąjacej go książki.

Gorkic (1904-37) przewodził, — 
mieszczącej się wtedy w Moskwie, 
partii przez pięć lat, aż do czasu jak 
Josip Broz Tito stanął na jej czele, 
ponad 50 lat temu. Następnie został 
on zgładzony pod zarzutem zdrady i 
szpiegostwa, podczas jednej z ko­
lejnych czystek przeprowadzanych 
przez Stalina.

Nowo opublikowana książka na 
temat Jugosławii i Kominternu 
mówi, że Gorkic był wyjątkowo in­
teligentnym człowiekiem, podob­
nym do rosyjskich rewolucjonistów 
z przełomu wieku, oraz że komuniś­
ci jugosłowiańscy, swojego czasu, 
zmuszeni byli do akceptowania de­
cyzji sowieckich sędziów.

Takie samo stanowisko zajął 
dziennik “Borba”.

Chociaż Tito odwołał oskarżenia 
przeciw niemu w 1977 roku, zachod­
ni dyplomaci utrzymują, ze rehabi­
litacja Gorkica po tylu latach może 
być pośrednią krytyką samego Ti­
to.

Katastrofa Helikoptera 
Wojskowego

Fayetteville, N.C. (CT) — Czte­
rech członków załogi poniosło 
śmierć, kiedy helikopter wojskowy 
UH-60 Blackhawk, stacjonujący na 
Florydzie rozbił się i spłonął 4 mile 
na północ od bazy Pope Air Force 
Base.

Wypadek zdarzył się w piątek 
podczas rutynowego lotu do And­
rews Air Force Base w Maryland.

Blackhawk jest najnowszych he- 
likpoterem sił powietrznych. Od 
1987 r. w wypadkach tych helikop­
terów zginęło 40 osób. W 1985 r. 
stwierdzono wadę zespołu główne­
go wirnika i zarządzono usunięcie 
jej.

Dochodzenie w sprawie katas­
trofy trwa.

Feministki
Podkładają Bomby

Bonn, NRF. (Reuter) — Niele­
galna organizacja feministek o na­
zwie Red Zora przyznaje się do oś­
miu ataków bombowych na zakłady 
odzieżowe Adler Co.

Wybuchy, które spowodowały po­
ważne zniszczenia, nastąpiły w 
krótkim okresie czasu w filiach tej 
firmy, mieszczących się na odcinku 
od Frankfurtu do Bremen.

Red Zora donosi, iż ataki stano­
wiły protest przeciw “eksploatacji 
kobiet z Trzeciego Świata”. Kom­
pania Adler importuje odzież pro­

(Ciąg dalszy ze str. 1-ej)
Według wstępnych oszacowań 

miejscowego oddziału Amerykań­
skiego Czerwonego Krzyża, w wyni­
ku powodzi uszkodzeniu uległo ok. 
5.700 domów w Chciago i okolicach. 
Przypuszcza się, iż bardzo powa­
żnym uszkodzeniom uległo 2.200 
domów z w/w liczby domów.

Zdaniem Grege Durnhama, rze­
cznika stanowej agencji d/s za­
grożenia i ostrego pogotowia (Illi­
nois Emergency Services and Disa­
ster Agency) dane szacunkowe 
Czerwonego Krzyża są najprawdo­
podobniej znacznie zaniżone. Wg. 
rzecznika liczba zniszczonych 
domów waha się zapewne w grani­
cach 10tys.,co oznacza, iż ok. 50 tys 
osób jest poszkodowanych w taki 
czy inny sposób, w wyniku zalania 
domostw wodą.

Najbardziej ucierpieli mieszkań­
cy miejscowości położonych wzdłuż 
rzek Des Plaines River i Salt Creek.

Wiele domostw nawiedziała po­
wódź j uż po raz drugi w ciągu ostat­
nich 10 miesięcy. Jak pamiętamy w 
październiku ub.r., wezbrana rzeka 
Des Plaines dokonała wielkich zni­
szczeń na osiedlach mieszkalnych 
położonych na północno—zacodnich 
przedmieściach Chicago.

W poniedziełek przedstawiciele 
władz stanowych przystąpią do oce­
ny zniszczeń powodziowych w Du 
Page i Cook.

Należy oczekiwać, iż na tereny 
dotknięte klęską żywiołową przy­
będą również inspektorzy oddele­
gowani przez władze federalne. 
Durnham poinformował, że tego 
rodzaju inspekcja jest pierwszym 
etapem w procesie ubiegania się Il­
linois o federalną pomoc finansową 
w związku z powodzią.

Najprawdopodobniej gubernator 
Thompson zwróci się wkrótce do 
prezydenta Reagana o przyznanie 
Illinois statusu stanu dotkniętego 
klęską powodziową. Warto przy­
pomnieć, że w piątek, gub. Thomp­
son ogłosił powiaty Du Page i Cook

Działacze Opozycji 
Zatrzymani 

w Paragwaju
Asuncion (Reuter) Policja Pa­

ragwaju wprowadziła areszt do­
mowy dla 10 przywódców opozycji 
oraz zabroniła wszelkich demons­
tracji i protestów podczas zbliża­
jących się obchodów 450-lecia 
Asuncion.

Na jednym z placów stolicy kraj u 
zgromadziło się mimo policyjnego 
zakazu kilkaset osób domagając się 
wprowadzenie demokratycznych rzą­
dów i ustąpienia prezydenta Alfre­
do Stroessnera. Protest zakończył 
się w sposób pokojowy.

Miguel A. Saguier, przywódca jed­
nej z partii opozycyjnych w swym 
przemówieniu wygłoszonym pod­
czas demonstracji stwierdził, iż 
“zatrzymanie przywódców opozy­
cji jest wyraźnym dowodem na to, 
że w Paragwaju nic się nie zmienia, 
mimo iż w kwietniu zniesiono istnie­
jący od 40 lat stan wyjątkowy.”

Strajk 
w. . . . . . .

Manila, Filipiny (UPI) — Dwie 
organizacje transportowców wez­
wały swych członków do udziału w 
proteście przeciw podwyżce cen na 
benzynę. Strajk rozpoczął się 
dzisiaj rano, a zakończy się późnym 
wieczorem. Wielu kierowców auto­
busów miejskich i małych furgone­
tek transportowych przerwało pra­
cę.

Policja aresztowała 14 osób za 
zmuszanie niechętnych strajkowi 
kierowców, do przerwania pracy. 
Władze miejskie skierowały do 
przewozu ludności pojazdy militar­
ne i śmieciarki.

By uniknąć problemów związa­
nych z powrotem do domu, zam­
knięto wiele szkół i biur. Ocenia się, 
że pracę przerwało 80% wszystkich 
stołecznych kierowców transportu 
miejskiego. Był to pierwszy po­
ważny strajk w czasie 18-miesięcz- 
nych rządów prez. Corazon Aquino.

W ub. piątek rząd ogłosił 15- 
procentowe podwyżki cen paliwa.

Prez. Aquino oświadczyła, iż nie 
odwoła swej decyzji w tej sprawie, 
ponieważ fundusze rządowe, wyz­
naczone na subsydiowanie paliw 
zostały wyczerpane.

Organizatorzy strajku ostrzega­
ją, że w razie odmowy spełnienia 
ich żądań, w przyszłym tygodniu 
doprowadzą do przerw w pracy na 
znacznie większą skalę.

terenami dotkniętymi klęską po­
wodziową, jednak tego rodzaju lo­
kalne zarządzenie nie wystrcza do 
uzyskania pomocy rządowej.

Bezpośrednim rezultatem piątko­
wego zarządzenia gubernatora było 
przystąpienie do zorganizowanej 
akcji ratowniczej wśród powodzian. 
M.in. w akcji tej wzięli udział człon­
kowie Gwardii Narodowej, którzy 
w piątek dostarczyli 100 tys. worków 
z piaskiem do budowania zapór za­
bezpieczających przed wodą. W 
sumie Gwardia Narodowa dostar­
czyła w ciągu weekendu ok. 300 tys. 
worków z piaskiem.

Powodzianom, którzy pozostali 
bez dachu nad głową schronienia i 
pomocy udzielały schroniska Czer­
wonego Krzyża. W niedzielę bez 
przerwy otwarte były dwa schro­
niska York High School, przy 355 W. 
St. Charles Rd., w Elmhurst oraz 
Rolling Meadows High School, 
2901 Central Rd., Rolling Meadows.

A oto niektóre z numerów telefo­
nicznych, pod którymi można zdo­
być inforamcje związane z powo­
dzią, pogodą, uzyskaniem pomocy, 
awariami wszelkiego typu itp: 
Czerwony Krzyż (American Red 
Cross, Mid—America Chapter) — 
440-200; biuro pogody — 976-1212; 
Stanowy Wydział d/s Komunikacji i 
Transportu — 1-800 972-700; Com­
monwealth Edison — 267-8131 (płn. 
część Chicago); Peoples Gas—431- 
7001; Illinois Bell — 611.

Wojsko Libijskie 
Brało Udział 

w Morderstwie
Kampala (Reuter) — Świadko­

wie twierdzą, że czterech dzienni­
karzy europejskich, którzy przybyli 
w conoe na tereny Ugandy podczs 
inwazji Tanzanii w 1979 roku, zosta­
ło zabitych przy współudziale wójsk 
libijskich.

Rybak, Henry Nayombanensiko, 
powiedział komisji prowadzącej 
śledztwo, że widział na własne oczy 
jak żołnierze libijscy i ugandyjscy 
zastrzelili ich przed restauracją w 
miasteczku Katosi, około 20 mil na 
południowy wschód od Kampali.

Dwóch dziennikarzy szwedzkich; 
Arne Lemberg i Karl Bergman, 
oraz dwóch zachodnioniemieckich: 
Hans Bolinger i Wolf Steins, przyby­
ło do Ugandy żeby zdobyć mate­
riały dotyczące wojny pomiędzy 
Tanzanią a Ugandą prezydenta Idi 
Amina.

Libia wysłała wtedy około tysiąca 
żołnierzy dla obrony Amina.

Francja Może 
Wzmocnić 

Ochronę Czadu 
Paryż (UPI) — Jak informowa­

liśmy, Francja stanowczo odrzuciła 
prośbę Czadu o zwiększenie ochrony 
nad jego północnymi terytoriami, 
gdzie ostatnio dochodzi do częst­
szych potyczek z wojskami libij­
skimi. Libia wzmogła bombardo­
wania wokół miast Aouzu, nad 
którym ub. soboty wojska czadzkie 
przejęły kontrolę. Rejony te stano­
wią kość niezgody między Czadem a 
Libią. Obydwa państwa uważają je 
za swoje.

2 dni po “stanowczej” odmowie 
udzielenia dodatkowej pomocy, mi­
nister obrony Francji Andre Giraud 
oświadczył, iż zastosowanie fran­
cuskich odrzutowców w zagrożonym 
przez Libię rejonie, “może być uza­
sadnione, chociażby ze względu na 
konieczność ochrony francuskiej 
misji humanitarnej, prowadzonej 
w tych rejonach.”

it Pomoc Domowa 
CHILD CARE 

professional family located in Graysla­
ke. 50 miles north of downtown Chicago 
is seeking reliable care giver. Live in po­
sition caring for one toddler. Light hou­
sekeeping duties. Lovely home. Your 
own room & bath. Four interesting travel 
opportunities with family each year. Up 
to $250 per week. Excellent English skills 
and non-smoker required. The care giver 
must be at least 22 years old with child 
references. Please send resume or call 

ANN MARIE BRICKER & 
ASSOCIATES, INC.

625 N. Michigan Ave., 
Chicago, Ill 60611 

1-(312)-787~1293

PRACE Z ZAMIESZKANIEM 
DLA KOBIET

Do podjęcia od zaraz. Znajo­
mość języka angielskiego nie 
wymagana, wszystkie prace 
gwarantowane pisemnie.

DEPENDABLE EMP. AG. 
5320 W. Lawrence Pokoi 205 

685-4037
(RógMilwaukee/Lawrence)

jt Pomoc Domowa

PRACE DOMOWE 
DLA KOBIET 

Z ZAMIESZKANIEM 
OPIEKA NAD STARSZYMI OSOBAMI 

od $200-$400 tyg. (
OPIEKA nad dziećmi—$180-$250 

Zarobek w zależności od znajomości, 
języka angielskiego. 

AGENCJA 
2905 N. Milwaukee_______278-3446

PRACE 
DOMOWE 

DLA KOBIET 
Opieka nad starszymi osobami 

z Zamieszkaniem
Bez angielskiego — $150-$200 
tygodniowo; ze znajomością 
jęz. angielskiego $300-$350.

POLONIA
EMPLOYMENT AGENCY 

4109 N. Milwaukee 
9 rano—6 wiecz. 
Robert: 777-1121

Irena: 792-1343

HOUSEKEEPER LIVE IN 
usefull lady to assist in housekee­
ping and care for two small boys. 4 
days a week in Oakbrook. Good sa­
lary, English speaking necessary.

Call 620-0659 or 953-9555
POTRZEBNA KOBIETA

Z zamieszkaniem do Wilmette. 5 dni 
w tygodniu. Niedziela, poniedziałek 
wolny. Proszę dzwonić po godz. 8- 
mej wiecz.
__________ 275-5297___________

POTRZEBNA KOBIETA 
do opieki nad 2-giem dzieci. Praca 
na przedmieściach. Płaca $140 ty­
godniowo. Angielski nie wymagany. 

Zgłaszać się osobiście.
3516 N. Pułaski 

Codziennie 5-tej P.M. 
GOSPODYNI DOMOWA-KUCHARKA 
Potrzebna od poniedziałku do piąt­
ku od 2 do 6 po poł. do przygotowa- 
pnia posiłków, lekkie sprzątanie, w 
Park Ridge. Musi mówić po angiel­
sku, i dojeżdżać. Dzw. od 9-tej rano 
do 5 po poł. po angielsku 280-7038

jt Praca Żeńska
POTRZEBNA solistka do zespołu. 
342-3581.______________________

HOTEL
Full time Ass’t Housekeeper/Maid. 
Also full and part time maid only 
positions. Must speak English. 
Apply in person to:

DRURY INN
600 N. Martingale, Schaumburg
HOUSECLEANING 

CAREER 
OPPORTUNITY 

By your own boss, as sub-contractor for 
McMaid Inc. Reliable hard working wo­
men who speak English and Polish 
fluently, can earn $325 or more per week, 
plus gas allowance as a crew supervisor. 
We will help you get started and teach 
you to hire and train your own team 
using our methods. You must have your 
own car, be flexible as to hours worked 
and be available for one week paid trai­
ning program. All position are in north­
west suburbs, and require day commu­
ting.

Call today in English only 
Ask for Mrs. Lange 

991-2383
GENERAŁ KITCHEN 

HELP
English speaking mature woman 
needed for counter and kitchen help.

Call 281 -5610 after 4 p.m.
Housekeeper Wanted 

NORTHBROOK LOCATION 
Must like animals and plants. Hours 
Mon.-Fri. Weekends Optional. Must 
provide own transp. and meals. Refs, re- 
quired. MUST SPEAK FLUENT 
ENGLISH. Call 282-2600

Ask for Diane Barrington or 
Donette Wiszowaty

POTRZEBNE KOBIETY
Do sprzątania w restauracji. Praca 
cały tydzień. Pełen etat lub pół eta­
tu. Musi mieć Social Security Kar­
tę. 422-5400. Dzwonić wtorek i środa 

od 10 A.M. — 2 P.M.
POTRZEBNA SEKRETARKA 
musi pisać dobrze na maszynie i rę­
cznie. Mówić płynnie po polsku i 
angielsku. Pełny etat wiek 25 do 35 
lat.
Dzwonić po angielsku 637-5955

NURSES AIDES wanted, for live 
and come and go. English required. 
725-7881

POTRZEBNE PANIE 
do sprzątania dużego sklepu depar­
tamentowego w Schaumburg. Dz­
wonić w j. angielskim od 8—12.

599-0914
Potrzebna | 

SEKRETARKA
Pisanie na maszynie i ogólna praca biurowa. 
Wymagana znajomość angielskiego i “Zielona 
Karta”. Dobre wynagrodzenie i warunki pracy. 
Zgłaszać się osobiście od poniedziałku do piąt­
ku od 9:00 — 3:00.

5109 N. WESTERN
BAKERY girl wanted. Apply in 
person: 9100 W. Golf, Des Plaines. 
Ask for Chris.__________________

SEAMSTRESS
For drapery shop. Sewing, sizing 
and specialty work. Will train. Ex­
perience preferred. Barrington 
area. Must speak English.

382-2003

★ Praca Żeńska

SECRETARY
Medium sized, progressive, La Salle 
Street law firm looking for person 
who wants to become a legal secre­
tary.
GOOD TYPING SKILLS REQUIRED 

Training available in all other 
areas. CALL REBECCA at

368-1405

PANIE DO SPRZĄTANIA 
DOMÓW POTRZEBNE 

Dzienna praca. Oferujemy ubez­
pieczenie medyczne. Tylko panie z 
południowej dzielniucy Chicago pro­
szę dzwonić.

585-2662
CLEANING lady wanted. 784-2741.

POSIADAMY PRACE DOMOWE 
Dla kobiet z zamieszkaniem lub 
bez. Agencja telefon:

777-5677
4371 N, Elston Ave.

POTRZEBNA BARMANKA
Na weekendy, znajomością angiel­
skiego. Oraz osoba do kuchni z do­
świadczeniem. Zgłaszać się oso­
biście. Milwaukee Inn.

6474 N. Milwaukee 
___________775-5564___________
CLEANING LADY

Suburban automobile company 
seeking a part time cleaning lady 
early morning hours. Must speak 
English. Please call Marlene 
__________ 971-2002___________

DENTAL RECEPTIONIST 
NORTHWEST SIDE OFFICE 

Bilingual English-Polish. Full time 
position, lite typing, salary based on 
experience. Call for appointment 10 
a.m. to 5 p.m.
___________ 685-8463___________

JANITORS
$1000 PER MONTH 
We are looking for 6 women with 
cars to clean office buildings in Chi­
cago and suburban areas. Must ha­
ve legal working permit.

Apply
390 E. Irving Park Rd. 
Wood Dale, Ill. 60191

EXPERIENCED 
HAIRDRESSER WANTED 

Must speak English.
Call Georgia 637-9093

6917 W. Grand Ave.
HOME DAY CARE 

ASSISTANT NEEDED 
Light housekeeping. Some English 
necessary. $5.00 per hour. Hours 
9:00 — 3:00 p.m.

386-2965 ask for Marj

it Poszukuje Pracy
KOBIETA w średnim wieku poszu- 
kuje pracy. Tel.: 463-4094,_______
TAPICER z doświadczeniem po- 
szukuje pracy. 685-4617.

jt Praca
DYREKTOR DO 

DZIAŁU PERSONALNEGO 
Mówiący po angielsku. Praca 3 dni 
w tygodniu, od 9 a.m.-6 p.m. Odpo­
wiedzialność dyrektora przyjmo­
wanie i wyuczenie pracowników. 
Dobre wynagrodzenie na początek 
plus podział w zyskach. 
__________ 766-4464___________  

BI LINGUAL SPEAKING
PEOPLE

Can earn $7 per hr. part time. $360 per 
week full time. Expanding Co. now ac­
cepting applications.
Downtown 384-8000
North City 631-7377
South City 585-3400
DUŻE zarobki atrakcyjne prace. 
Romuald. 342-9854.

JANITOR do pracy podczas nocy. 
Zgłoszenia osobiście. 3701 W. 95th 
St. 424-8182._______________ ____
NATYCHMIAST zatrudnię osoby 
z pozwoleniem na pracę. Wysokie 
zarobki. 342-1255, pytaj o Tadeu­
sza.________________

POTRZEBNI SPRZĄTAJĄCY 
NA LOTNISKU

Możliwe nadgodziny. $3.60 na start. 
Podwyżka zależna od wykonywanej 
pracy.

Tel. 686-7561
Od 3-ej do 6-ej wiecz., lub zgłaszać się: 

O’HARE TERMINAL 3 
BAGAŻOWNIA DELTA 
Pytać o Biuro Prospect.

FULL TIME 
FACTORY HELP 

No previous experience necessary. 
Wheeling location. Must speak so­
me English. Must have green card. 
Call Kay between 8:30 AM-4 PM.

459-1130
TOOL MAKER-MAINTENANCE 

Need someone with a background in tool and 
die work. Should also be able to handle genera^ 
plant maintenance such as welding, plumbing 
and some electrical work. Any experience with 
plastics would be helpful. Must speak English. 
Call or an interview:

LAKELAND PLASTICS, INC.
101 Wilson Ct., Bensenville_______ 766-4050

POMOC DO KUCHNI
Na dzień lub na noc. Pełen etat 40 
godzin plus nadgodziny. Muszą 
mieszkać na południowej stronie 
miasta. Zgłaszać się osobiście od 
poniedziałku do piątku od 11 a.m.-8 
p.m.

PACZKI RESTAURANT 
11228 S. Harlem, Worth, IL

dukowaną w Korei Południowej.

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiadomość, iż 
najukochańszy ojciec, dziaduś, pradziaduś, brat i teść nasz, śp.

Jan S. Piszczor
(mąż śp. Antoniny /z domu Hyrczyk), ojciec śp. Franciszka 

brat śp. Józefa Piszczor i szwagier śp. Józefa Antolak) 
Członek Związku Podhalan Koło 1-sze, Tow. Króla Jana Olbrachta Gr. 275 
UPwA i Tow. św. Apostołów Piotra i Pawła Nr. 253 ZPRK, pożegnał się z tym < 
światem, opatrzony św. Sakramentami, dnia 14-go sierpnia, 1987 roku, o 
godzinie 3:45 nad ranem, przeżywszy lat 92.

Pogrzeb dziś, w poniedziałek, dnia 17-go sierpnia, o godzinie 9:30 rano, z 
zakładu pogrzebowego pnr. 4401S. Kedzie Ave., z kościoła św. Wojciecha, a 
stamtąd na cmentarz św. Wojciecha, na parcelę familijną.

O czym zawiadamiają, w ciężkim żalu pogrążeni:
Władysław (Maria), Józef (Katarzyna), Czesław (Jeanette), Jan (Ri­

ta).! Elsie, synowie i synowe; Weronika (George A.) Żurowski, córkaizięć; 
24 wnucząt; 13 prawnucząt; Anna Antolak, siostra; w Polsce: Stanisław i 
Helena Czyszczoń, brat i siostra; wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmował się Fortuna Funeral Home. Telefon 523-7781.

42

67



DZIENNIK ZWIĄZKOWY (ZGODA), PONIEDZIAŁEK, 17 SIERPNIA (AUGUST 17), 1987

TEMPORARY JOB
Niles. $3.60 per hour

Elk Grove $4.20 per hour
Must speak English 

453-3367

BINDING PEOPLE 
NEEDED BY PRINTER 

Full time. Good pay.
Excellent location.

454-0600

“PART time” od 6-tej do 10 wieczo­
rem okolice Arlington Heights $4 na 
początek. Dzwonić Lucille 766-7067. 
ROZNOSZENIE ulotek—mile wi­
dziani uczniowie szkoły średniej $4 
na godz. 777-0084.

ipWFLER-benchman with expe- Sce Full or part time. Tel. 

577-1737_________________________
ZATRUDNIMY SZKLARZA 

na pełny etat, tylko z doświadcze­
niem Dzwonić po angielsku.

675-4487___________
POTRZEBNY- 

BLACHARZ SAMOCHODOWY 
Z 5-cio letnim doświadczeniem. Własne 
narzędzia i fachowa robota wymagana. 
Trochę jezyka angielskiego pomocne.

Zgłaszać się:
TIP TOP BODY SHOP

1630 W. Wolfram
Tel: 248-0707

JANITORS 
man and woman 
Man with automobile and 
woman needed immediately 
to clean office buildings th- 
rough Chicago and subur­
ban areas. (Only seriously 
interested and hard working 
individuals need apply. Must 
have legal work permit. Full 
and part time, day time, 
evenings and weekend posi­
tions available.

Apply at:
390 E. Irving Park Rd. 

Wood Dale> 11 60191

STAŁA POPŁATNA PRACA 
Pełny lub część etatu.

Potrzebne zezwolenie na pracę.
342-4746

Prosić o Jurka lub Wiesławę.

DO MYCIA SAMOCHODÓW 
Na pełen czas i pół etatu. 20-50 go­
dzin tygodniowo. Wymagana karta 
dowodwa i karta Social Security. 
Zgłaszać się osobiście od 8 rano do 4 
po poł., od poniedziałku do piątku.

1520 N. Halsted, Chicago.
JOBS! JOBS! JOBS!

Fast growing company needs ambitious 
people. Good company training.

• RAPID ADVANCEMENT 
Bi-Lingual helpful. 

Can earn part time $7 hour. 
Full time $360 a week. 

449-1920

* Praca Męska
Upholstery
UPHOI.STERER & UPHOLSTER 

CUTTER & SEWER 
Tod pay. Must speak English.

E MEYER INTERIORS 
4908 N. Milwaukee Chicago 

545-8645

MESSENGERS and drivers, full or 
part time, walking, bicycle, car. 137 
N. Wabash, 2nd floor._______ ______
~HANDWORK WORKERS 

PART TIME
We are a long established printing 
company located in Niles, looking 
for reliable part time workers for 
our lettershop facilities. Excellent 
way to earn extra $$$ doing light 
handwork in a clean, non-smoking 
environment. Now hiring for day­
time and evening hours. Must be at 
least 16 years old.

NO PHONE CALLS
Apply in person only 8 a.m.-3 p.m. 
Use southwest entrance door to 
main building at:

7460 N. Lehigh Avenue 
Niles, Illinois

JANITORS & HOUSEKEEPERS 
Full and part-time. Responsible indivi­
dual needed for immediate positions at 
exclusive private club in Rolling Mea­
dows. Indoor/outdoor work. Advance­
ment pot. Good benefits. 3 mo. salary re­
vue. Must speak English. Call Gil or Vic­
key for appointment:

640-3200 Ext. 216 before 5 p.m.

ZATRUDNIMY TYMCZASOWO 
DO OGÓLNEJ 

PRACY FABRYCZNEJ 
na wszystkie zmiany ambitnych, odpo­
wiedzialnych ludzi. Praca w różnych go­
dzinach. Muszą mieć 3 do 5 lat doświad­
czenia pracy w fabryce i muszą być do­
stępni na wszystkie zmiany. Trening 
prowadzimy w czasie pracy, w przysz­
łości możliwość zatrudnienia na stałe. 
Godziny nadliczbowe i różne zmiany. Po 
dalsze informacje i wypełnienie aplikacji 
proszę się zgłaszać od poniedziałku do 
piątku od 9-tej do 4-tej.

CONTINENTAL CAN CO. 
Continental Plastic Containers 

2727 E. Higgins Rd. 
Elk Grove Village 

_____ aqua! opportunity employer m/f/v/h______  

ZATRUDNIMY OSOBY 
ze stałym pobytem; duże zarobki, 
dobra praca, płacimy za przeszko­
lenie. Dzwonić Stanisław: 

342-1990

■fc Tracą Męska

FURNITURE MOVERS
Experienced preferred, but will 
train. Good pay. Year around work. 
Auto and phone required. Must 
speak English.

279-1770
WANTED

HARD WORKING JANITOR
As partner in Northside apartment 
ownership. Low-low down pay­
ment. Financing provided. Call: Joe 
__________ 477-7200___________  
PRZYJMĘ ludzi z doświadczeniem 
do pracy kontraktorskiej. Zostawić 
wiadomość na taśmie. 622-7131.

PODKONTRAKTOR
Podejmie współpracę. Wykonuje 
obicia aluminiowe, oraz wszelkie 
prace remontowe. Marek 745-0432 
wieczorem._______________________

ZAKŁAD DRUKARSKI 
W Cicero, 111. poszukuje dozorcy 
do pracy na dzień. Stała praca.

656-3200
MOVING CO. LOOKING 

FOR EXPERIENCED DRIVER 
nover, furniture handler. Clean 
?ut. Responsible, hardworking. 
Must speak English.

274-0192

AUTO MECHANIC
MERLINS in Downers Grove needs 
experienced exhaust and brake in­
staller. Must have own tools and 3-5 
years experience

Must speak English 
960-0561

POTRZEBNY
Blacharz samochodowy z doświadcze­
niem. $8.00 na początek, dobre podwysz- 
ki. Praca w McHenry, Dl, 45 mile na 
połnicny-zachód od Chicago. Musi mieć 
własny samochód.
_________ l-(815)-385-5511_________  
TURRET LATHE OPERATORS 

To set up and run 
minimum 5 years experience 

Must speak English 
Apply in person at: 

MARTNER PRODUCTS
1995 Aucutt Road, Montgomery, IL

MECHANIC
JOURNEYMAN

Truck fleet. Top wages for right 
person. Must speak English.

629-6112
Monday-Saturday 8-5.

TOOL & DIE
Springs company needs experien­
ced tool and die maker.- Well estab­
lished spring company with excel­
lent benefits. Must speak English. 
Apply at: LEWIS SPRING & MAN­
UFACTURING, 2652 W. North Ave., 
Chicago, IL 60647.

ZATRUDNIMY
MECHANIKA SAMOCHODOWEGO 

do naprawy używanych samocho­
dów. Musi mieć własne narzędzia, 
trochę angielskiego wymagane. 
Dzwonić 583-3303 pytać o pana Si- 
mich po 10-tej rano do 6-tej._______

POTRZEBNY PIEKARZ
z doświadczeniem w U.S.A. Praca 
na południowej stronie miasta. Dz­
wonić od 8 a.m.-6 p.m. Prosić o Zo­
się. 737-2113.______________________

EXPERIENCED
WOOD CRAFTSMAN

Call between 9 a.m.-3 p.m. 
for more information.

733-5886
POTRZEBNY rzęczny mężczyzna 
znający się na pracach stolarskich. 
595-6533 Bensenville,______________

POTRZEBNY TOKARZ
Tylko z doświadczeniem do małej 
fabryki w polnocno-zachodniej 
części miasta Chicago. $5.00 na 
start.
 539-9284

TOOL & DIE MAKER
We are a mid-sized sheet metal fabrica­
tor, with an immediate opening for an 
innovative and motivated tool and die 
njaker. 5-7 years experience, with the 
ability to work from sketches and verbal 
instructions, as well as blueprints, will 
qualify for this challenging position. Po- 

^nvo'ves a wide range of machine 
allj !*encb operation, requiring skills 
and thorough knowledge of toolmaking 
practices. We offer a competitive salary 
and excellent benefit package. Apply in 
person or submit resume to:

PERSONNEL DEPARTMENT 
READY METAL MFG. COMPANY 

4500 W. 47th Street 
Chicago, Illinois 60632 

_________ f O f. M/FH.V.

LOOKING FOR 
YOUNG MAN 

young man interested in working 
with leather. English-Polish shop. 
Call early morning 235-5422

JANITORS 
$1,000 and 

MORE PER MONTH 
We are looking for 10 men with cars 
to clean office buildings in Chicago 
and suburban areas. Must have le­
gal work permit.

~ Apply:
390 E. Irving Park Road 

_ Wood Dale, Illinois 60191

Praca Męska
MIRROR INSTALLER

Experience necessary, full time.
Suburban Shop 

675-4487
PRZYJMĘ pracownika do prac 
kontraktorskich z doświadcze­
niem, $8 na start. Dzwonić 8-10 
wieczorem 967-1745.______________

TOOL MAKER
Northwest suburban blow mold manu­
facturer has employment opportunities 
for a tool maker, for our day shift and 
an N/C operator for afternoon shift. 
Must be able to speak English and have 
own transportation. Minimum 4 yrs. 
tool room experience, for accurate short 
run production type work.

Call for appt.: 490-1112 
DUPLICRAFT INC.

AUTO BODY MAN 
OR PAINTER

N.W. side. Must speak English.
Call:

282-1291
EXPERIENCED 

Turret Lathe Operator 
CENTRAL STATES GEAR 

5239 W. Grand 
_____________ 622-2200____________ _

DRAPERY INSTALLER
Exp. required lor busy establish­
ment doing all type ot window 
treatment—contract, commercial, 
and retail. Must have vehicle & 
speak English.

Call: 321-1510
OD ZARAZ przyjmę wykwalifiko­
wanego cukiernika. Dzwonić po 
4:00 p.m. 278-8471.

EXPERIENCED 
ROOFING SHINGLERS 
Must speak some English. 

Evergreen Park area.

422-7204
EXPERIENCED 

LATHE MACHINIST
FOR JOB SHOP

581-5377
MECHANIK do pracy, przy torze 
gokartowym. Dużo godzin. Tel.: 
267-4086 dzwonić tylko 8-9 rano.

TAILOR
EXPERIENCED

FULL OR PART TIME. 
Hanover Park area. Some English 
necessary.

480-0660
After 5 P.M,

SCALE OPERATOR 
SW suburban scrap yard. Expe­
rienced only.

Must speak English. 
Call Chuck:

594-7171
GRINDERS

Experienced persons to surface 
grind or O.D. grind. Must speak 
English. Franklin Park.

JAMCO 
__________ 678-0280___________  
AUTOMOTIVE

Brake & Muffler Mechanic
Experienced. Highest wages.

Call Tom for appt.
9—3 p.m. — Mon.-Fri. 
Must speak English.

QUALITY MUFFLER & BRAKE 
___________ 357-6300_____________  

POTRZEBNY kierowca taksówki. 
Tel. 772-2551.______________________

POTRZEBNY blacharz-lakiernik 
samochodowy, z doświadczeniem w 
USA. 247-7779. _______________

MACHINE 
OPERATORS 

CNC Turret Press, set-up & opera­
te. Shear operator. Must speak 
Englisn. VGV area.

956-8470 

BLACHARZE
Specjaliści do kanałów ogrzewania 

i ochładzania oraz elektrycy.
Stała praca, doskonałe wynagro­
dzenie. Dzwonić:

541-2030 
Prosić o Al.

DOŚWIADCZONY BLACHARZ 
SAMOCHODOWY—LAKIERNIK. 
Musi mieć narzędzia. Angielski wyma­
gany. Pytać o Dana.

777-2045
A Z. AUTO SPECIALIST 

_________3525 N. HARLEM_________  

POTRZEBNY pracownik do sidin- 
gu z doświadczeniem. 459-8505

Experienced 
Auto Body Work 1

Contact Louis or Zack.
478-3236

Wykwalifikowany
KUCHARZ

Do polskich specjalności. 
Bardzo dobre wynagrodzenie i 
warunki pracy. Zgłaszać się 
osobiście codziennie między 
4:00-6:00 ppł.

1250 N. MILWAUKEE

★ Praca Męska
DRIVERS

As owners operators, 3 year con­
tract. City or road. Truck financing. 
No experience necessary.
__________ 344-1004___________  

MACHINE OPERATOR
Immediate opening for a machine opera­
tor in Itasca with minimum 2 years expe­
rience. Vocational school in mechanics 
desired. Excellent opportunity for person 
interested in advancing from operator to 
group leader and trainer. Must speak 
English. Please call: 
____________ 773-6600

STOLARZ
Firma wyrabiająca schody w mieście Red Bank 
New Jersey, poszukuje stolarza do wyrabiania 
klatek schodowych i do instalacji poręczy. Mi­
nimalne doświadczenie wymagane-wyuczymy. 
Zamieszkanie zapewnione. Język angielski 
potrzebny ale niewymagany.
Proszę dzw.: l-(210) 530-6640 

pomiędzy 10 a.m. — 6 p.m.
Po godz. 6 p.m. l-(210) 530-9131 

Pytać o Chris lub Joyce

DOŚWIADCZENI 
TOKARZE

(Milling Machine Operators) 
Muszą posiadać zieloną kartę 

4517 W. Thomas St.
________Chicago, Illinois_________  

SHOP work—young man. We’ll 
teach. 137 N. Wabash, 2nd floor.

ROBOTNICY DO FIRMY 
KON STRUKCYJNEJ 

praktyka dekarska pomocna. Pra­
ce na połnocy Chicago. Bez podkon- 
traktorów. Dzwonić po angielsku. 
__________ 637-5955___________  

AUTO COMBOMAN 
At least 4 yrs. exp. Have own tools. 
Must apply in person. Must speak 
English.

HANK’S AUTO BODY 
1222 Rand Rd., Des Plaines

SMALL PLASTIC 
RECYCLING COMPANY 

On near west side of city looking to 
fill positions on all 3 shifts. Experi­
ence not needed. $5 to start. Call 
638-0006 between 8 to 10 a.m., to set 
up interview._____________________
MAŁY ZAKŁAD PRZETWÓRCZY 
Wyrobów plastikowych w zachod­
niej części miasta, przyjmie pra­
cowników na 3 zmiany. Doświad­
czenia niekonieczne. 5 dolarów na 
godz. na początek. Dzwonić | 
638-0006 od 8 do 10 rano, po umówię- ' 
nie się.____________________________

UPHOLSTERER
Experienced. Full or part time.

Must speak English. 
Apply in person. 
150 W. 168th St. 

_____________331-3234 ________  
Chauffeur Wanted 

NORTHBROOK LOCATION 
Non-Corporate position. Salary based 
on hours worked. Must maintain car and 
be responsible for both personal and busi­
ness errands. Must provide own uniform 
and references required. MUST SPEAK 
FLUENT ENGLISH. Call 282-2600 

Ask for Diane Barrington 
or Donette Wiszowaty 

**********

ZATRUDNIMY pracowników do 
kontraktora, z własnymi narzę­
dziami i samochodem. Prace we­
wnątrz. 276-7002.

HELP WANTED - 
MAINTENANCE MAN 

Salary $7.00-$11.00 per. hr. De­
pending on experience. Welding, 
electrical, heavy machine repair, 
Saturday work, drug test, English 
required.

278-8000
An Equal Opportunity Employer

★ Kondominium :
CONDO FOR SALE 

1454 W. HOLLYWOOD 
(5700 North)

514 spacious rms. (2 bdrms.) in quiet, vin­
tage 6 flat. Hardwood floors, convenient 
to transportation + shops.

Asking $45,000 (negotiable) 
Owner: 784-0517 Before 8 P.M.

★ Domy
PORTAGE PARK - OWNER 

6 room house, 3 bdrms., f. bath, 2 
powder rooms, c/a, f. bsmt., 2 car 
garage. N ear schools & churches. 
$155,000. No brokers.

Days — 763-6900 
________Eves. 283-6936________  

DIVERSEY-LARAMIE 
Murowany, 5-cio mieszkaniowy. 
Nieskazitelny, dobry dochód. Dzwo­
nić po umówienie:

PAGE ONE REALTORS
803-8000

NOWY NA RYNKU
Przejedźcie Obok
3022 N. MAJOR 

Murowany z żółtej cegły bungalow. 
6 pokoi — 3 sypialnie, duże podda­
sze, zabudowany porch, pełny ba­
sement, blisko szkoły, kościoła i 
sklepów. Tylko $89,900.

NANNI REALTORS 
736-3107

JACKOWO
Przez właściciela. Dom 2 piętrowy 
plus wykończony basement podda­
sze. Wyposażenie. Wysoki dochód. 
$79,000.

3018 N. ALLEN
Teł.: 348-6820 

Domy
NA SPRZEDAŻ 

PRZEZ WŁAŚCICIELA
2 mieszkaniowy murowany 5 i pół 
pokoju i 4 i pół. Osobne ogrzewanie, 
ogrodzone podwórko, garaż na 2 au­
ta. Niskie podatki, okolica Kostner i 
Archer. Bez agentów.
_____________ 582-1548_____________

RANCH - JAK NOWY
3—4 sypialnie, 1 3/4 łazienki. W spokoj­
nej, rezydencyjnej okolicy. Pokój ro­
dzinny, 2% autowy garaż. Wiele do­
datków. W niskiej $60-ce. Dzwonić po 
więcej informacji. Do b. Couch w j. ang.

974-1110
OBSZERNE informacje przeczy­

tasz i najlepsze zdjęcia zobaczysz 
w Dzienniku Związkowym.

★ Do Wynajęcia
JACKOWO 

CENTRUM POLONII 
Potrzebny pan do zamieszkania we 
wspólnej sypialni. $100. Właściciel 
płaci użyteczności.

Tel. 348-6820

DUŻE 5-cio pokojowe mieszkanie 
do wynajęcia. Okolica Addison — 
Laramie 545-5268._________________
MIESZKANIE do wynajęcia. 2 sy­
pialnie $400, z garażem $450. Dzwo- 
nić po angielsku. 280-7831._________
POKÓJ dla mężczyzny oraz dla ko­
biety. Pierwsze i drugie piętro. 
Jackowo. 384-7425.________________
POKÓJ do wynajęcia dla pana na 
południowej stronie miasta. Dzwo- 
nić po poł. 863-8896._______________

SYPIALNIA z używalnością całego 
mieszkania dla małżeństwa lub 
dwóch kobiet lub mężczyzn. Okoli- 
ca Fullerton/Laramie. 889-9295.

4 POKOJE $275. Cicero S. 48 Ct. i 30 
St. Przy kościele M.B. Częstochow- 
skiej. 833-9426.

PRZYJMĘ osobnę. Irving Park- 
Harlem. Basement. 456-4691, po 8 
pm._______________________________
NOWOCZESNY basement do wyna­
jęcia. Bez zwierząt. Narragansett/- 
North, 237-9811.___________________

PIĄTKA do wynajęcia. Okolica Di- 
versey/Pulaski, 486-8152

KIMBALL-Montrose. 2l/2 room 
studio, quiet building. $270 plus se- 
curity deposit. No pets. 296-4262,

BELMONT/PULASKI 
AREA

2'/2 room studio, decorated, avai­
lable Sept. 1 and Oct. 1. $310.

Call 12-3 afternoon.
__________ 286-3844___________  
4-POKOJOWE mieszkanie. Okoli­
ca Lockwood-Montrose. 1 piętro. 
$420. 283-4820._____________________

2 SYPIALNIE DO WYNAJĘCIA 
W ALSIP

Gaz do gotowania i ogrzewanie włączone 
w czynsz, wyposażona kuchnia, dy­
wany, ochładzanie, basen, telewizja kab­
lowa dostępna, blisko szkół i sklepów.

RIDGEWAY APARTMENT 
597-1315 — dzwonić po angielsku.

* Interesy_________
Przez Właściciela

Budynek z interesem — sklep mo­
nopolowy. Okolica Addison/Central 
Ave.

Tel.: 777-5175
DO OBJĘCIA 

W DZIERŻAWĘ 
RESTAURACJA 

I SALE BANKIETOWE
545-4152

★ Rozmaite
KSIĄŻKI SENNIKI

KSIĄŻKI ASTROLOGICZNE 
HOROSKOPY 

Bezpłatne wyjaśnienie przez jas­
nowidza przy kupnie jakiejkolwiek 
książki!!! Po angielsku.
JEDNA ODPOWIEDŹ ZA DARMO

281-0832

★ POSZUKUJE GARAŻU
POSZUKUJĘ garażu na 2 auta w 
okolicy Pulaski/Addison 583-6583*

POSZUKUJĘ garażu w okolicy. 
Diversey i Pułaski, 685-3677.

★ MEBLE

Furniture for Sale
Leaving town. Everything must 
go. Priced quick sale.

Call 677-0119

★ Wycieczki

NOWA WYCIECZKA
Springfield (stolica II) 

ST. LOUIS, 
rejs po Mississippi 

Przepiękne groty, Świątynia 
Matki Boskiej Śnieżnej. Zawo­
dowy polski przewodnik, luksu­
sowy autobus Wrzesień 5, 6 i 7.

AMERPOL TRAVEL 
4722 W. Belmont 

Tel. 545-3443

★ Zguby
ZGUBIONO paszport konsularny 
na nazwisko Zofia Ibrahim, znalaz­
cę proszę o skontaktowanie się tel. 
889-0525.

* AUTO

USED CARS

PO CENIE HURTOWEJ 
DLA PRYWATNYCH 

OSÓB

Począwszy od

$300
Również 

nowe samochody 
MÓWIMY PO POLSKU 

nvtać o
JANA BAŃKĘ

5455 N. Milwaukee Ave. Chicago II. 
Tel 631-5463 lub 631-9000

Codziennie 9-9. piątek, sobota 9-6 
ZAMKNIĘCI W NIEDZIELE

1981 r. CADILLAC Fleetwood, w 
dobrym stanie. Oraz Renault 84 r., 4 
cyl. sprzedam. 384-7666.___________
FORD Escort ’82, 50,000 mil. W do- 
skonałym stanie. $1,800. 889-3853. 
CHEVY Nova ’69 mały przebieg. 
Niska cena. 685-9435._____________ _
RENAULT, ’85 Fuego, 5 biegów, 
stereo, mały przebieg, stan idealny. 
685-3677.__________________________

★ Przeprowadzki
PRZEPROWADZKI. 486-2911.

PRZEPROWADZKI - 685-7063

★ Dachy
APEX ROOFING

Hot tar, patching, reroofing, rubber 
roof (10 year guarantee) 10% dis­
count to senior citizens with this 
“AD”) FREE ESTIMATES.

776-1425
★ Usługi

NAPRAWA
LODÓWEK, PRALEK. 

SUSZAREK, KUCHENEK.
_____________ 685-7052_____________  
NAPRAWIAM samochody u ciebie 
lub u siebie. 286-6682.
MALOWANIE. Drobne remonty 
itp., tanio. Zdzisław. 736-0854

DENTYSTA
I DR. WANDA ROGALSKA
,Nowoczesny gabinet. Pacjenci
i prywatni lub ubezpieczeni. Spłaty w, 
ratach. Zdjęcie i przegląd bezpłat-' 
nie.

' BEZBOLESNE LECZENIE 
4417 N. Central ☆ 282-4021 ’

WW——-ww—J
ARCTIC REFRIGERATION

SERVICE
Instalacja i naprawa ochładzania, 
ogrzewania, lodówek i bojlerów.

Dzwonić do Jurka:
637-6343

DENTYSTA
Leczenie, korony, protezy, 
mostki za najniższą cenę. Bezp­
łatna konsultacja. Honorowane 
ubezpieczenia. Nowoczesny ga­
binet. Zadzwoń i sprawdź nasze 
ceny:

725-4195
3238 N. Pułaski

4425 S. ARCHER AVE.

SOCIAL SECURITY 
ZDJĘCIA PASZPORTOWE 

T&T
3019 N. Milwaukee, pokój 202 

Czynne od 12-8 wiecz.

★ Naprawy Lodówek
NAPRAWA lodówek. Tel.: 267-0234,

* Malowanie_______
MALOWANIE. 685-3344 Nr. Licen­
cji: K107489.

Kontraktorzy

DACHY - FUGOWANIE 
OBICIA ALUMINIOWE 

RYNNY - BETON 
OKNA SZTORMOWE 

WSZELKIE PRZERÓBKI 
Darmo Kosztorysy — Polska Firma 

Ubezpieczona i Pod Bondem 
100% Gwarancja 

HENRY SEJDAK, Właść. 
H & S HOME 

IMPROVEMENT CO.
Do Biura 891-5959 

Po 8:00 Wiecz. 775-6644
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Oddalono Skargi 
Czarnych Wyborców

o I

QUANTICO — Podejrzany o umożliwienie Sowietom upra­
wiania działalności szpiegowskiej na terenie ambasady USA 
w Moskwie sierż. Clayton Lonetree, eskortowany przez Mari­
nes, udaje się na salę rozpraw w Quantico w Wirginii. (UPI)

$15 Min Dla Prywatnego 
Zarządcy?

Programu “Rozrzuconych” Osiedli CHA

Springfield — Sędzia federalny 
oddalił w czwartek dwie sprawy, w 
których domagano się zniesienia 
powszechnych wyborów do lokalnej 
rady szkolnej i rady okręgu parków, 
orzekając, że czarni nie stanowią 
większości w przedziale wieku 
uprawnionych do głosowania, w żad­
nych z dystryktów.

W uzasadnieniu orzeczenia, które 
zdaniem prawników uściśla inter­
pretację prawa regulującego za­
sady głosowania, sędzia federalny 
Sądu Rejonowego Richard Mills, 
stwierdził, że czarni musieliby sta­
nowić większość wśród uprawnio­
nych do głosowania (powyżej 1.18), 
a nie większość w ogólnej liczbie

Wzrost Cen Paliwa
W niedzielę Chicago Motor Club 

podał do wiadomości, że ceny pali­
wa w Cook County podskoczyły po­
nad 7 centów na galonie, przez 
ostatnie siedem tygodni.

Na południu Illinois ceny wzrosły 
o 3,4 centa, a w płn. Indiana o 3,9 
centa na galonie.

Po inspekcji 400 stacji Motor Club 
wywnioskował, iż ceny paliwa pod­
niosły się średnio o 16 centów od po­
czątku 1987 roku.

Przeciętna cena paliwa na sta­
cjach samoobsługowych, paliwa zwy­
kłego i premium wynosi $1.111 za je­
den galon w powiecie Cook; $1.019 w 
pozostałej części stanu Illinois; 
$1.015 w północnej części stanu In-1 
diana.

Sześcioletnia Dilek Erdogan, uro­
dzona w Turcji, która nie posiada 
otworów ocznych, ani powiek, zo­
stanie poddana w tym tygodniu 
operacji w centrum medycznym 
University of Illinois.

Operacja da jej szanse odzyska­
nia wzroku, a przynajmniej nor­
malnego wyglądu. Technika opera­
cji została opracowana przez wybit­
nego chirurga z Chicago.

Dziewczynka została sprowadzo­
na do Chicago przez Amerykanina 
tureckiego pochodzenia Ismeta De- 
letioglu, który przeczytał o jej nie-

Skazani Za 
Bookmacherstwo

W środę zostali skazani za upra­
wianie hazardu we własnym mie­
szkaniu małżonkowie Gundy i Jean 
Newson. Wyrok wydał sędzię Mi­
chael Toomin z sądu karnego po­
wiatu Cook.

Po obławie policji na mieszkanie* 
Newsom’ow w dniu 29 stycznia b.r., 
znaleziono plany spotkań i zeszyty z 
zapisami gier na papierze rozpusz­
czalnym w wodzie. Zastępca pro­
kuratora stanowego powiatu Cook 
Robert Cleary, nazwał specjalny 
papier rozpuszczalny w wodzie 
“podstawowym narzędziem w tym 
rzemiośle”. Jednak policja była 
szybsza, Newsom nie zdążył wrzu­
cić dokumentów do wiadra z wo­
dą...

Gundy Newsom został skazany za 
bookmacherstwo i otrzymał dwa la­
ta w zawieszeniu oraz $500 grzywny. 
Jego żonę również skazano za 
bookmacherstwo — otrzymała dwa 
lata nadzoru sądowego i 250 do­
larów grzywny.

Skazani Za Włamania
23-letni Michael Sherrill został 

skazany na 14 lat a 25-letni Ted 
Klein, otrzymał 10 lat za 4 włama­
nia do mieszkań prywatnych w La­
ke Zurich w ciągu ostatniego roku.

Z oświadczenia Sherill’a wynika, 
że był on zamieszany w 1500 wła­
mań na terenie powiatów Cook, Ka­
ne, Lake i McHenry.

Obydwaj skazani zostali aresz­
towani w ich domu w Carpentersvil­
le, po grudniowym włamaniu w La­
ke Zurich.

ludności, żeby spełnić wymagania 
ustalone przez Sąd Najwyższy Sta­
nów Zjednoczonych.

W Springfield czarni uprawnieni do 
głosowania, stanowiliby tylko 43.2% 
w poszczególnych okręgach, nawet 
stanowiąc od 50.2 do 50.4% ogólnej 
liczby ludności.

Pięciu czarnych rezydentów 
Springfield, podważyło w swym 
pozwie sądowym prawomocność 
wyborów powszechnych, twierdząc, 
że uniemożliwiają im one zwycię­
stwo. Proponowali oni utworzenie 
siedmiu okręgów wyborczych dla 
każdej rady, żądając żeby choć je­
den z nich posiadał co najmniej 50% 
ludności stanowiącej mniejszość na­
rodową. Mills stwierdził jednak, że 
nie można kreślić mapy, która mia­
łaby na celu zaspokojenie żądań 
czarnej ludności.

W 13 stronicowym uzasadnieniu 
decyzji Mills napisał: “Jak dyktuje 
rozsądek, za punkt odniesienia uwa­
żamy część ludności w wieku wy­
borczym .’’“Kiedyjestmowao roz­
rzedzaniu głosów, czy możliwoś­
ciach wyboru reprezentantów, ko­
niecznie należy mieć na myśli gło­
sujących. Nieupoważnionych do gło­
sowania nie można brać pod uwagę 
w kalkulacjach.”

Żaden czarny nie został nigdy 
wybrany w Springfield do rady 
parków, a chociaż trzech zostało 
wybranych do rady szkolnej, miało 
to miejsce przed rokiem 1980, kiedy 
to czas wyborów został przesunięty 
z kwietnia na listopad.

szczęściu w istambulskiej gazecie.
Lekarze z dwóch chicagoskich 

ośrodków medycznych, po zbada­
niu Dilek, odmówili podjęcia się 
operacji. Po reportażu telewizyj­
nym przedstawiającym problem 
dziecka, Deletioglu otrzymał kilka 
telefonów sugerujących mu zwró­
cenie się do doktora Alana Putter- 
mana, który podjął się zadania

W środę dr Putterman rozetnie 
skórę zasłaniającą oko a dr Joel Su­
gar zbada je i ustali szanse na przy­
wrócenie dziewczynce wzroku.

Do tej pory stwierdzono obecność 
prawego oka i zdolność Dilek do od­
różniania światła od ciemności.

Dr Putterman twierdzi, że w cza­
sie swojej 18-letniej praktyki spot­
kał się z zaledwie czterema takimi 
przypadkami, z tym, że żaden z nich 
nie był tak poważny, jak przypadek 
Dilek

Po zbadaniu stanu oka dr Putter­
man zastosuje wynalezioną przez 
siebie technikę, żeby nadać dziew­
czynce normalny wygląd.

W najgorszym wypadku Dilek 
otrzyma protezę oka, lecz istnieje 
szansa, że po odpowiednich zabie­
gach odzyska ona przynajmniej czę­
ściową zdolność widzenia.

W późniejszym czasie dr Putter­
man przeprowadzi następną opera­
cję, na lewym oku, lecz ograniczy 
się ona do przywrócenia mu nor­
malnego wyglądu, gdyż jak stwier­
dzono dziewczynka nie ma szans na 
odzyskanie w nim wzroku.

Przynosił Ulgę 
Chorym Pacjentom?

Cincinnati (UPI) — 35-letni były 
pielęgniarz szpitala dla weteranów 
w Cincinnati podejrzany o zamor­
dowanie jednego z pacjentów tej 
placówki medycznej podczas do­
chodzenia przyznał się do zabicia 34 
innych osób.

Pielęgniarz o nazwisku Donald 
Harvey, mordował pacjentów nie­
uleczalnie chorych, przez wstrzy­
kiwanie im trucizny, odłączanie 
kroplówek lub odcinanie dopływu 
powiertrza do płuc chorych.

Harve/utrzymuje, iż nieuleczal­
nie chorym pacjentom swymi czy­
nami “przynosił jedynie ulgę,” lecz 
prawdziwe motywy wykryje pro­
wadzone intensywnie śledztwo.

Przedsiębiorca budowlany Daniel 
Levin, którego federalny Sąd Rejo­
nowy wyznaczył na nowego zarząd­
cę programu tzw. “rozrzuconych” 
osiedli (“scattered-site”) w CHA, 
oświadczył, że realizacja tego pro­
gramu w ciągu najbliższych pięciu 
lat kosztować będzie prawie $15 min.

W skład przedstawionych przez 
Levina kosztów zarządzania osied­
lami wchodzi również $3.3 min 
wynagrodzenia, jakie pobierze jego 
firma, Habitat Co. Zaproponowana 
przez Levina suma przewyższa o 
50% wydatki ponoszone na rzecz 
“rozrzuconych” osiedli przez samo 
CHA, w czasach kiedy agencja ta 
była odpowiedzialna za ten pro­
gram. Warto dodać, że program 
“scattered-site” polega—najogól­
niej — na planowaniu równo­
miernego rozrzucenia osiedli dla 
biednych na terenie miasta, co za­
pobiegać ma tworzeniu się ich sku­
pisk, a tym samym gett zamiesz­
kałych przez biedotę i nawiedzonych 
przestępczością.

Jak już wielokrotnie donosiliśmy, 
decyzją sędziego federalnego Sądu 
Rejonowego, Marvina Aspena, 
program odebrano Chicago Hou­
sing Authority i oddano pod pry­
watny zarząd—właśnie D. Levina i 
jego firmy.

, r

Odkrycie 
Archeologiczne 
w Romeoville

(CT) — Wykopane na działce bu­
dowlanej w Romeoville kości, oka­
zały się starsze niż przypuszczali 
optymiści, podziwiający znalezi­
sko.

Prowadzący badania, — Mark 
Frost, sądził że kości mogą pocho- 
dziś z okresu od 500 do 1000 roku po 
Nar. Chrystusa.

Bob Pickering, archeolog z chi- 
cagoskiego Field Museum, twierdzi 
że ostatnie testy wykazały, iż kości 
należą do ludzi żyjących w latach 70 
do 200 po Chr.

Kości z Romeoville nie należą do 
najstarszych, znalezionych w sta­
nie Illinois. W Orland Park zna­
leziono kości sprzed 12 do 15 tys. lat, 
lecz te z Rmoeoville, są rzadkim 
dokumentem z okresu Middle Wood­
land. Większość z nich została zni­
szczona przez budowniczych.

Znalezione kości należały do 4 
dzieci i 10 “starszych ludzi”, w wie­
ku około 40 lat. Pickering dodał, że 
czterdziestolatek, 2 tsy. lat temu, 
był człowiekiem starym.

Kości pięciu mężczyzn noszą śla­
dy wyleczonych złamań a inne, 
ślady artretyzmu.

Utrzymano w Mocy 
Wyrok Śmierci 

Dla 17 Łatki
Próba odwołania kary śmierci 

dla 17-letniej Pauli Cooper w zeszły 
piątek nie powiodła się. Sędzia Sądu 
Najwyższego stanu Indiana, Ri­
chard Conroy, odrzucił prośbę o 
nowe przesłuchania oraz prośbę o 
skorygowanie rzekomych błędów 
popełnionych podczas zeszłorocz­
nego postępowania sądowego, kie­
dy to Cooper przyznała się do za­
rzucanego jej morderstwa.

W maju 1985 roku, skazana, do 
spółki z trzema innymi kilkunasto­
letnimi koleżankami, zasztyletowa­
ła 78-letnią nauczycielkę w Gary, 
Ind.

W prywatnym zarządcy widział 
sąd szansę na uzdrowienie stojące­
go u progu bankructwa programu.

Podczas udzielonego w ub. ty­
godniu wywiadu, Levin stwierdził, 
że pobierana przez niego opłata $3.3 
min nie jest wygórowana i—jak się 
wyraził—“mieści się w granicach 
rozsądku” oraz “jest raczej zaniżo­
na niż zawyżona.” Dodał, że wyso­
kość tego wynagrodzenia “powinna 
dobrze obrazować” jego dobre in­
tencje “Nie jesteśmy w pogoni za 
pieniędzmi” zdeklarował się Levin.

Przedłożony sędziemu Aspenowi 
kosztorys został sporządzony w 
oparciu o plan wyremontowania i 
konserwacji 1,956 mieszkań, kosz­
tem $102 min.

Przedstawiciele CHA wyrazili 
zaskoczenie wysokością sumy 
przedłożonej przez Levina sądowi 
do zatwierdzenia. Ponadto stwier­
dzili oni, że ich zdaniem, Levin miał 
być odpowiedzialny za remont tylko 
1,140 mieszkań w osiedlach “scat­
tered-site.”

CHA Otrzyma Fundusze 
Na Usuwanie Azbestu

Rejonowy szef federalnego de­
partamentu d/s budownictwa i roz­
woju miast (Housing and Urban De­
velopment: HUD) oświadczyła w 
ub. czwartek, że CHA otrzyma $8.9 
min dotacji rządowych na usunięcie 
azbestu ze swych osiedli.

Jednocześnie Gertruda Jordan, 
dyrektorka HUD na rejon Chicago 
wyjaśniła, że suma $8.9 min nie zo­
stanie wypłacona CHA jednorazo­
wo — z góry, tylko stopniowo, w 
miarę, jak napływać będą rachunki 
od przedsiębiorstw, które wykonały 
prace remontowo-budowlane, zwią­
zane z usuwaniem azbestu z miesz­
kań.

Warto dodać, że agencja Chicago 
Housing Authority, zarządzająca 
dotowanymi osiedlami dla bied­
nych, jest już gotowa do przeniesie­
nia do mieszkań zastępczych 79 
rodzin-lokatorów osiedla Ida B. Wells.

Wypadła z Łodzi
Trwają poszukiwania ciała mie­

szkanki Stone Port, która w sobotę 
wieczorem wypadła do rzeki Chi­
cago.

23-letnia Pura Naranjo wypadła z 
łodzi, kiedy jej narzeczony, 29-letni 
Eduardo Fernandez z Melrose Park 
wykonał skręt, aby uniknąć ude­
rzenia w kłodę drzewa.

Poszukiwania kobiety zostały ws­
trzymane po 40 minutach ze wzglę­
du na kiepską widoczność oraz silny 
prąd rzeki, która w tym miejscu ma 
18 do 20 stóp głębokości.

Jak poinformował James Korie- 
nek, oficer policji Chicago, Fernad- 
nez sterował łodzią wzdłuż połud­
niowego brzegu rzeki z prędkością 
30 mil na godzinę, niedaleko Con­
gress Parkway, dokładnie o godz. 
2:30 po południu, kiedy Naranja 
wraz z inną kobietą wpadły do 
wody. Drugiej kobiecie nic się nie 
stało.

Fernandez i Naranjo byli zarę­
czeni, a data ich ślubu wyznaczona 
została na dzień 27 września b.r.

Przymusowe Lądowanie
W piątek mały samolot, którym 

leciał Charles Samek z Nashville, 
rozbił się o drzewo na lotnisku Ho­
well w Crestwood.

Pilotowi nic się nie stało.
AGO — Tak wyglądała autostrada Edens (niedaleko 

Lawrence) w piątek. (foto. Jerzy Skwarek)

Chicagoski Chirurg 
Zoperuje Turecką Dziewczynkę

Gubernator Przychylny
Wobec 3-ego Lotniska

Zdaniem gubernatora Jamesa 
Thompsona, zbudowanie trzeciego 
portu lotniczego nie tylko zlikwido­
wałoby problem tłoku w powietrzu 
ale jednocześnie podniosłoby zna­
czenie miasta i ułatwiło jego rozwój 
w przyszłości. Jednocześnie Gu­
bernator skrytykował — w swym 
zeszłoczwartkowym wystąpieniu — 
burmistrza Harolda Washingtona 
za jego opozycję wobec projektu 
powstania nowego lotniska.

“Gdybym był burmistrzem mia­
sta” — stwierdził Thompson — 
“byłbym niezmiernie szczęśliwy, 
że podjęto już badania mające na 
celu przeanalizowanie ‘za’ i ‘prze­
ciw’ nowego lotniska. . . oprócz te­
go na moją postawę nie wpływałby 
fakt czy lotnisko to zostanie wznie­
sione w obrębie granic miasta czy 
też poza nimi”.

Thompson, który w ubiegłym ty­
godniu starł się z Washingtonem na 
płaszczyźnie jeszcze kilku innych 
zagadnień, zapewnił, że nie będzie 
w czynny sposób propagować 
planu budowy lotniska, dopóki nie 
zapozna się ? rezultatami prowa­
dzonego badania. Dodał, iż po pro­

stu jest życzliwie nastawiony do 
pomysłu powstania nowego lotni­
ska w Chicago lub okolicach.

Według Gubernatora, bez wzglę­
du na to, czy port lotniczy powstanie 
w powiecie Will, Kankakee, czy w 
stanie Indiana lub Wisconsin — 
Chicago i tak w każdym przypadku 
skorzysta z faktu istnienia lotniska: 
celem podróży większości pasaże­
rów lądujących na nowym lotnisku 
będzie z całą pewnością Windy 
City.

Gubernator podkreślił również, 
że pośpiech w odniesieniu do pro­
jektu jest konieczny, ponieważ w 
przypadku zapadnięcia decyzji twier­
dzącej o zbudowaniu lotniska, na­
leży pośpieszyć się i nie dać się 
wyprzedzić innym miastom, jak np. 
Denver (Kolorado), które również 
planuje nowy port lotniczy.

“Należu uświadomić sobie” — 
zauważył Gubernator — “że budo­
wanie portu lotniczego jest wielo­
letnim projektem i może potrwać 
od 10 do 15 lat, w związku z czym już 
teraz powinniśmy wiedzieć jakie 
problemy staną przed nami w la­
tach 90-tych i pod koniec wieku”.

Dr R. Sherer Rzęda 
Ponownego Przyjęcia Do Pracy 

ACLU Wytoczyła Proces Szpitalowi
We wtorek Szpital Cook County 

otrzymał od Federalnego Sądu Re­
jonowego nakaz tymczasowego unie­
ważnienia zarządzenia, które wy­
maga od pracowników uprzedniego 
upoważnienia do rozmowy z repor­
terami.

Sędzia Susan Getzendanner przy­
chyliła się do wniosku organizacji 
American Civil Liberies Union i 
przyznała 10-dniowy tymczasowy 
nakaz zawieszenia zarządzenia.

ACLU reprezentuje dr Renslow 
Sherer w rozprawie przeciwko szpi­
talowi. Sherer prosi o ponowne 
przyjęcie na stanowisko dyrektora 
oddziału szpitalnego AIDS, z które­
go został zwolniony. Sherer’a usu­
nięto z tego oddziału po artykule w 
“Tribune” w lipcu, w którym poin­
formowano, że jesienią b.r. utwo­
rzony zostanie specjalny, osobny 
oddział dla chorych na AIDS.

Przewód sądowy podaje, że za­
rządzenie jest naruszeniem 1-szej i 
14-tej Poprawki do Konstytucji. 
Sherer wytoczył proces nie tylko z 
własnego ramienia, ale też w imie­
niu wszystkich pracowników tegoż 
szpitala. Rząda on $200.000 odszko­
dowania.
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Sędzia Getzendanner uważa za­
rządzenie za niezgodne z Konstytu­
cją USA; pozwalające na zbyt dużą 
dowolność interpretacji.

Adwokat Jane Whicher, reprezen­
tujący ACLU w zupełności zgodził 
się z uwagami sędziego Getzendan­
ner. “Prawo w sposób bardzo oczy­
wisty wypowiada się w sprawie 
ograniczeń w pracy. Pracownicy 
mają prawo do komentowania 
wszystkiego, co dotyczny spraw 
publicznych”.

Sherer jest jednym z założycieli 
programu AIDS oraz Przewodni­
czącym Interdyscyplinarnej Grupy 
Zadaniowej d/s AIDS w Illinois.

Obecnie przeciętnie 25 do 30 pa­
cjentów chorych na AIDS odwiedza 
codziennie szpitale, jak podaje dr 
Ron Sable, który razem z Sherer 
powołał do życia ten specjalny pro­
gram cztery lata temu. Obydwaj, 
Sherer i Sabie, są czynnie działa­
jącymi lekarzami na terenie Szpita­
la Cook County.

Sherer został zawieszony w pra­
wach pracownika, ponieważ udzie­
lił wywiadu prasie bez powiado­
mienia o tym zarząd szpitala.

Śródmiejski Bandyta” Złapany
Bezrobotny spawacz, który po­

dejrzany jest o osiem kradzieży w 
bankach śródmieścia Chicago na 
sumę około $16,500 w ciągu ostat­
nich trzech miesięcy został poj­
many w środę rano przez stróża i 
policję Okręgu Centralnego miasta 
Chicago.

Podejrzany, 43-letni James W. 
Oliver, oznajmił policji, że zaan­
gażował się w kradzieże, ponieważ 
nie mógł dostać pracy.

J. Olivera aresztowano podczas 
próby rabunku w Madison Bank & 
Trust Co., przy 400 W. Madison. Za­
nim zabrano go do aresztu oświad­
czył: “Macie mnie. Cieszę się, już 
jest po wszystkim”..

Sierżant Greg Courchene zau­
ważył, że Oliver dopuścił się pop­
rzednich siedmiu kradzieży.

Jego “technika” polegała na tym, 
że przez okienko bankowe wkładał 
mały, zwinięty woreczek z wia­

domością dla kasjera. Robił to zaw­
sze około godz. 10:20 rano, w środę. 
W momencie, kiedy pracownik 
banku pytał się Olivera: “Czychce 
Pan zdeponować pieniądze, czy 
podjąć” — podejrzany odpowiadał: 
“Wybieram pieniądze, to jest kra­
dzież, napełnij woreczek gotówką! ”.

W środę, w momencie, kiedy kas­
jer chciał nacisnąć nogą alarm, 
Oliver rzekomo powiedział: “Nie 
rób tego” — i kasjer włożył $4,400 do 
woreczka. Jak tylko złodziej od­
szedł od razu przyciśnięto alarm. 

Strażnik bankowy 54-letni F. Par­
ker, który pracuje już od 18 lat dla 
firmy Kane Service, widział jak 
Oliver wychodził z budynku; szyb­
ko wyciągnął rewolwer i zatrzymał 
rabusia, nakazał mu leżeć na pod­
łodze aż do przybycia policji.

Oliver został wypuszczony z wię­
zienia w Chillicotde, OH. w 1966 ro­
ku po odbyciu kary za włamanie do 
banku. Nazwany przez policję “Loop 
Bandit”, Oliver podejrzany jest o 
napady na następujące banki, oto 
dokładana lista:

— 4 maja — U.S. Ameribanc, 307 
N. Michigan ($1,300);

— 8 maja — Talman Home Sa­
vings & Loan, 1 N. Wacker (1,500);

—15 maja — Uptown Federal Sa­
vings & Loan, 430 N. Michigan 
($1,704);

— 6 lipca — Talman Home Sa­
vings & Loan, IN. Wacker ($1,286);

— 13 lipca — Citicorp Savings & 
Loan , 1 S. Dearborn ($3,825);

— 20 lipca — Northern Trust 
Bank, 125 S. Wacker (próba tylko);

— 4 sierpnia — Pathway Finan­
cial, 99 W. Washington ($1,300).

Jak oświadczyła przedstawiciel­
ka Federalnego Sądu Rejonowego 
Elaine Bucklo, Oliver będzie za­
trzymany w Federalnym zakładzie 
karnym, ażdowtrokudo godz. 10:00 
rano, do czasu wyznaczenia wyso­
kości kaucji.

LOTERIA
Dla wygody naszych Czytelnikó 
Loterii Stanowej.

Daily Lottery
16 sierpnia, 1987
552

w przekazujemy poniżej wyniki

Pick 4
16 sierpnia, 1987
8 13 6

LOTTO Sobota, 15 sierpnia, 87 18 27 28 32 37 40

Środa, 12 sierpnia, 87 07 08 10 13 29 36 37


